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>o rozmowach w Gałaczu

Czy dojdzie do nowej konstrukcji
w Europie Środkowej

Poseł Sidor o Spiszu i Orawie
WARSZAWA, 20.10 (tefl. <w*L). Depe- oddania Węgrom tylko tych powiatów, mlii, iż -na obszarach tych mają waęk- na, bęflzfe załatwiona drogą obopólnej 

je, które nadeszły dziś ze wszystkich w których posiada ją większość eto gira- sześć. ugody z Polską.
folie świadczą, że wizyta mm. Becika fczną. żądania węgierskie dotyczące Go do Rusinów, to na Sb-waczyźmie są oi z>w A rcY iWTNT«łTRr>WTF
r Rumunii stała się sensacją europej- zwrotu 9 powiatów są zbyt wielkie. Sto- również trzy ipowaty o zdecydowanej Mimaiwwifi
ką. wacy gotów? są icididać bezspornie tylko przewadze ruskiej, które Słowacy goto- U RIBBENTROPA
Cli bryje tajemnica trzygodzinnej roz powiaty: Lewice, Nowe Zamki i Ktmar- iwi są zwrócić. Jeśli idzie o sprawy Spi- BERLIN, 20.10. W teązikn z prĄrję- 
W, którą przeprowadził na jachcie no, a poza tymi powiatami coś jeszcze sza i Orawy, poseł Sidor jest przekona- słowackich ’ miimsfcrfa (przez Rib-
Jjuce Farul“ król rumuński z min. więcej w ranie, -gdyby Węgrzy ułtowod- ny, że sprawą ta, jako Stosunkowo drób- bartropa. „Voelkiseher Beobachter" pi- 
iedaem? . - - sze, że wizyta ta leży ©aiłkowiięie na li-
Wy»* m»no«.y mwejmeć h-.st«k ITillrtWrtJ Arłoialtr Afl Prani n» potod^cęj B»Wk> WHodi S Nie.
,«sdyB wgwtaeaie po. UZnOlOU OUClcly OU ,FiaŁ£ mec.WzylataM*™is««wMo>M-
'W mlwray PoM® i Baman* na te- J ° diium aiaefatpile. z iinsjaiywy rz0u pra,

i3ST Krwawa walka z Czechami pod Bemem **•» *?** ’ ’?>*“ «■»*' «T°-to.eg oznaczaiooy meawyKie ai.m^ną, r waderaych przez b. premiera węguer-
i^etom&wą wiianę w stosun- UŻHOROD, 20.10. Mimo ostrych re- Kiedy luiiraość woski dowiedziała się skego Da.ranyi‘ego z Hitlerem oraz roto-.

adi środkowi - europejskich. presyj ze strony -władz czeskich i za|oro- o zabójstwie, ruszyła ma icdiiziaft drago- mów gr. Gsaky:e®o z MussóKnatm i Ha-
i v n:i<i n,:" wadzenia stanu wojennego, ruch po- nów i piechotę, stacjonujące w pobliżu, tl-erem.

^konstrukcję środkowy Kuropy, o- wytańczy na RUSl:. Podkarpackiej wara- Dowództwo wojsk czeskich wezwało po- „Istnieją wszelkie pidstawy do (orey-
T*??. ^okiuJ'ac^w sta na sile z każdą niemal godzilną. W moc z Berechowa. Przy p.mocy czołgów (puszczenia — pisze dalej diz-.eWnik — że
>umsikion, Kuuitinu. Węgier, jugosia- s^egu pogranicznych miejscowości odparto ataki ludności, zabijając kilka- także sprawa węg.ęrsko - czeiohoSłolwiac-
w i Buigaan. wojska czeskie zburzyły idiomy, a lud- dzi-esiąt osób. ka zostanie w krótkim czasie ostatecznie

CO MÓWI POSEŁ SIDOR noeć wymordowały lub uwiozły wgłąb Użbarod jest caitow^e odcięty od załatwiona".
Przybyły samolotem (o’i>. Warszawy loralu- centrum kraju,, gdyż stacje Niiwe Mia- .

praywódoa słowackiego stronnictwa hi- Z Bernu, gdzie mieszkają ńemal sami sto, przez którą iprzechodzą pociągi Bu- PoWfÓt min. Beckćl
cłiwego poseł Sidor w wywiadzie praso- Węgrzy, donoszą o nowych krwawych kareszt — Użhorod — Praga, zotsibała warszawa 20 10 (Tel -wł) Dirs wie- 
*<MM fc sMtaaUUnr zajśraach. Oficer czeski tifenrt wtfcru- zajęte przee wojaka Wf^enUe. . wree d„ w„^y ia,' spm„
MM/jowego załatwienia, sinawy wspol- tą węgierskiego wiesimaka, ipcn ewaz W szeregu gmin odbyły saę enow ma- Z-Kra,nożnych Józef Beck 
i«j grancy polsko - węgierskiej, a jeśli ten nie zdjął przed nim czapki. Wie- nifestaeje lul-mrości, żądającej iptrayłą- 7‘" ‘ ■
dińe o żądania Węgier, to sądzi, że spra śndak pobił of cera i sam został zakfluty czernią Rusi do Węgier. _ . , . . , ... _ ,

tę należy rozstrzygnąć na podstawie bagnetami przez czeskich żołnierzy. dO^IOlY IFBulu l KUSI
MwmuiimmMiiiiiMiiiMiiiMiMBiiHiiiiiiiiiiiiiBii ■(imii 11 iim iw 1 m 1 !iiiiiiiiiiiiiiiiiiii'niiiirriir  iirrriiiwwiiii—iiM placówkę wojującego komunizmu 

Ostatnia droga płk. Beliny londyn, 20.10. w sferach pihtyca-.
■— -— ------------------ — —--------------------------- — nych Anglii mówi się o nowej sytuacji,

— _ — — — — V V V M . ■■ ■ m -M. jaka wytworzyła się po ujawnieniu mio-
M A dna* A I M skiewskich imstrukcyj dla Rusi Podkar-

WJ AIMt L3 1 At I JIM I FMtiKr.ŁD
twórcy polskiej kawalerii w Krakowie sięgnie udało — głosi Moskwa —- to Ruś

KRĄKóW, 20.10 (Tel. wł.) - W Krakowie Po nabożeństwie, pośród szpalerów, ut-wo-1 gwiami żałobnymi i flagami o barwiach pań-1 Podkarpacka. w-^na sttó się wysuniętą 
‘były się dziś umUyJtości pogrzebowe śp. rzonych przez oddziały ułanów ziemi teków- stwwych i miejskich, spowitymi krepę. m Eu™^ ^^Iwą Pływką ife, re-
K Bełimy Prażanomekiega, twórcy kawalerii skiej i szwoleżerów, Beliniacy przenieśli tau- Czoło konduktu otwierają szwadrony kornie 'l-el'zen wanycn prz.i- y.
todzonej Polski, okrytego sławą bojową w nunę swojego- wodzi na lawetę, ustawioną Związku Strzeleckiego, za którymi postępują W wypadku otwartego ataku faszyz- 
'-"Ikaeh o niepodległość dowódcy kawalerie przed wejściem do kościoła. Najśw. Panny Ma- bardzo liczne zastępy młodzieży krakowskich miu węgdelrskieg-O na całość terytorialną 
sgionów Poteldch Józefa Piłsudskiego, a po rii, przybraną żywym kwieciem i purpurą spo sikół żeńskich i męskich z pocztami sztanda- Rusa Podkarpackiej, jej m-aSy pracujące 
tjnie zasłużonego prezydenta miasta Kra- witą krepą, nia której widniały srebrne orły rowymi, harcerze, górnicy z Jaworzna, pra- winny wystąpić ipod Wlldzą komUaistytCIZ 
Wa i wojewody łwiowskiego. legionowe. Trumnę pokrywał sztandar pań- cownicy miejscy, oddziały PW z orkiestrami, nej parki do walki Z wasalem faszyzmu
0 godz. 6 nastąpiło przewiezienie trumny stwow.y. licznie przybyłe z całej Po-lstó delegacje Zw. niemieckiego — Węgrami".
! włok>3imi zmarłego z -wagonu kn-płicy na W tym momencie generał broni Kazimierz Legionistów w historycznych mundurach z Dokument ten został ogłoszony pilZiaZ 
pWCU tolejo-wym w Krakowie do kościoła Sosnkowski dokonał dekoracji trumny płk. Be- pocztami sztandarowymi, konne poczty szitan- prasę włoską i umożliwia rzadiowi wło- 

1, Ustawiona na peronie kompania hono- liny-Prażmowskiego orderem Odrodzenia Pol- darowe pułków kawalerii, szwadrony honoro- skiemu otwarte peparcie Żąidiań węgaet- 
Puiku piechoty z orkiestrą sprezentc- ski pierwszej klasy. Wojsko sprezentowało we pułku szwoleżerów i pułkófcw kawalerii z gkich, dotyczących natychmiastowego 

s broń. Trumnę z wagenu wynieśli na broń, pochyliły się sztandary, a orkiestra ode- .irkiestoami i dywizjon artyleria konnej, dwóch zajęeja Rusi Podkapoackieij.
^7«h barkach Beliniaoy i ustawili ją na ka- grabi trzykrotnie hasło wojska polskiego i legionistów w historycznych mundurach kawa- yy Rzymie panuje przekoinanto Że 

°czekuią°ym' dworcem Na ape- hymn państwowy, po czym wstąpił na trybu- lerii Leg. Poi. prowadzi okrytego kirem źau Niemcy ,pójdą Śladem Włoch i również
yydwaintach legioniści złożyli wieńce, nę prezydent m. Krakowa dr Kapłicki, wy- lobnym konia, dalej delegacje wojskowe i cy- u<Jzje]a Węgrom poparcia

. kościele Mariackim trumnę ze zwłokami głaszając przemówienie. wilne niosą 72 wieńce, w tym wspaniały wde-
t Płk. Beliny Prażmowskiego umieszczono Po ostaitniej defiladzie oddziałów kawalerii, nieć od P. Prezydenta R. P. z napisem: „Twór,

Wysokim katafalku. Obok złożono odzna- Beliniaików, oddziałów Legionistów i onganiza- cy kawalerii polskiej — Prezydent Rzeczyrpo- ..............................
p Bn”-|rłego i y,iieńce od P. Prezydenta eyj przed twórcą kawaleri odrodzonej Polski spolitej", od Marszałka Polski §migłego-Ry- Choć popularnym piwo jest wytworem 

• ■> Marszałka Śmigłego-Rydza i rodziny, ruszył przy dźwiękach dzwonów z kościołów diza z napisem: „Pułkownikowi Belinie — Ge- I w Polsce długa jest browarów lista —
? Przykryto sztandarem państwowym, krakowskich i hejnału z wieży Miariackiej uli- neralny Inspektor Sił Zbrojnych*1 itd. BROWAR KSIĄŻĘCY W TYCHACH

zwłok do kościoła dokonał w asy- cami miasta w kierunku cemntarza rakowic- Na cmentarzu rakowickim wygłosił wzru- **
h duchowieństwa ks. infułat Kulinowski. kiego, pośród szpalerów wielotysięcznych tłu- szające przemówienie wiceminister gen. Głu- ■ « s • * ^GSt seaiOren'

10 rozpoczęło się uroczyste nabo- mów publiczności ałbnzymi żałobny pcohód. chawiski. wiem is nieje a przesz o trzysta.
W żałobne. Na trasie pogrzebu domy przybrano chorą-

OSTATNIA SPOSOBNOSC DO ZWIEDZENIA 
IESIENNEGO POKAZU TARGOWEGO 

którego zamknięcie nastąpi 23 b.m. wieczorem
c"Sfene “eMel — Wystawa sztuki! ............. = Różnorodne artykuły!
-JigjL Wystawowe Targów Katowickich._____________________________________________ _________ Niskie ceny wstępu.
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NA ŁAMACH PRASY

Odpowiedzialność pokolenia
P. W. Zaleski obrazuje w „Gońcu 

Warszawskim" wielki wysiłek, jaki u- 
czyniły Niemcy w ostatnich latach dla 
podniesienia slweigo potencjału gospedar 
czego i obronnego.

Nie będzie przessidą twierdzenie, że na­
sze pcikclenie nie zostało stwcrzine do roz­
koszy i żydiai ułatwionego, a synowie i wnu­
kowie nasi będą je przeklinać, j-eżeli nie po­
trafimy się zdobyć ma wysiłek większy (tak 
miększy!) od wysiłku Niemiec w ostatnich 
latach.

PRACA I OSZCZĘDNOŚĆ
Nie mai innej drogi podnoszenia dobroby­

tu jak wzmożona oszczędność i praca, Mam 
na myśB oszczędność niekoniecznie pienięż­
ną: wszystko jedno, czy m przykład droga 
będzie zbudowania z pożyczki udzielonej 
przez kasę oszczędności dzięki zgromodzo- 
nym wkładem, czy przez ludność wsi bez 
użycia gotówki w obu wypadkach będzie to 
wynik pracy, której owoców nie spożyto, 
dzidki czemu pomnożyło się bogactwo naro­
dowe, czyli będzie to wynik oszczędności. 
Są to wszystko rzeazy.— pisze p. W. 

Zaleski — ktare trzeba narodowi po­
wiedzieć jasno-, twiafłlb i szczerze

BASEN NADDUNAJSKI
Podkreślając konieczność usunięcia z 

torganizacji basewiu nadduinajskiego 
ełiementów, wywołujących zadrażnienia 
„G-aizeta Polska" stlw-letfdza, że dążenie 
do usunięcia zła leży <nie tylko w -intere­
sach raiąji stanu wszystkich .państw -w 
rejonie tym zainteresowanych, ale, i ta 
przede wszystkim, w dobrze ipejętym 
interesie narodów czeskiego i słowackie­
go, które w ten sposób ułatwią sobie 
odnalezienie istotniej racji swego naro­
dowego bytu. Umożliwi im to ułożenie 
dobrych stosunków sąs:edzkiah i przy­
czyni się do trwałego ustabilizowania 
stosunków w całym rejonie imaddunaj- 
skim.

Załatwienie terytoiróailnych żądań Polski i 
Rzeszy mae usuwa inwyćh dężkteh błędów 
pepełnicnych przez twórców traktatu w 
Triianon, traktatu, który nie był przez Pol­
skę u-znany. Niefontumna dehmitacja granic 
czesko-węgierskich nie uwzględniała intere­
sów pańsbw znajdujących się w tym rejio- 
nie i rejpnach sąsiednich. Wydaje się rze­
czą bardzo wątpliwą, aby można było zaw­
ieźć właściwe rozwiązanie nowej deltłmitaoji 
tych gnanie, jeśli przy roizwiiązamśu tym zo­
staną pominięte pańsbwa iw sprawie tej za­
interesowane.
Kombinacje nie liczące się w ąąrawńe 

tej z Polską, orfę mają szans trwałości.
NA RUSI PODKARPACKIEJ

Wedle opiidi „Warszawskiego Dzien- 
łtika Narodowego"

Powstanie na Rusi Podkarpackiej jest 
rzeczą bardzo ważną i jego losy tnie miogą 
być dla nas obojętne. Wiele bowiem prze­
mawia za tym, że sprawa Ru®i Podkarpac­
kiej, a co za tym idzie i wspólnej granicy 
polsko-węgierskiej w dużym stopniu zależy 
od przebiegu tego powstania.

PARLAMENT I GOSPODARKA
Pod adresem przyszłych Izb Ustawo­

dawczych wypowiada „Kuhjer Poranny" 
■następujące życzenia:

. Gpspodaircae normy prawne, których -kuź­
nią staną się już wkrótce nawę Izby odpo­
wiedzą wiymiagzniom, jeśli prawodawcy 
wczują się należycie w rytm j puls życi-a 
gospodistrcizego, zgłębią tajemne i ukryte 
przed oczami profanów jego atuty 1 braki, 
poznają światła j cienie akcnomiki nsmoido- 
wej. Struktura ordynacyjna parlamentu, 
jakkolwiek niedoskonała, zapewniła jednak 
członkom obu Izb należyty kontakt z rzą­
dem i wpływ na jego decyzje. Fakt ten, wa­
gi pierwszorzędnej yniależy wykorzystać w 
całej pełni, z pożytkiem dla kraju.

Zadania, jakie stoją dziś przed posłami- 
w dziedzinie gospodarczej są olbrzymie, 
trudne i odpowiiedzlalne, ale wdzięczne, do­
niosłe i ważne dia powszechnego dobra.

POMOC ZIMOWA
W katawfclkiej „Polsce ZajhOdłidej" 

czytamy:
Rynek pracy mimo -wielkich wysiłków i 

pomyślnego rczwioju gospodarczego -pań­
stwa, nie może jeszcze całkowicie -wchłonąć 
przyrostu ludn-ości i poszukujących pracy ze 
wsi. . Tym ludziom; i w tym roku musimy

przyjść z pomocą, podobnie jak to czytniHś- 
my w ciągu- dwóch lat z nzędu. Przez -te dwoi 
lata nabyliśmy sporo doświadczeni*, taik że 
akcjui .tegoroczna daleka będzie od ekspery­
mentowania i wszelkich tych niedociągnięć, 
jakie z konieczności pcciląga za sobą każde 
nowe poczynanie.

COP I MIEJSCOWE 
SPOŁECZEŃSTWO

,,Dobry Wiesaótr'1 pisze:
Akcja przesiedleńcza z innych dzielnic na. 

teren COP-u może j powinna być prowadzo-

Krew płynie w Palestynie

Szkoci z bagnetami w ręku walczą* Jerozolimie
Zaciekła obrona Arabów w domach-forteczkach

LONDYN, 20.10 (Tel. wł.) Mimo całodzien­
nej akcji 'kilku tysięcy żołnierzy angielskich, 
większa część starej Jerozolimy znajduje się 
wciąż jeszcze w rękach powst?ńców arab­
skich.

Wejście <io starego- miasta zostało sforso­
wane przez świeżo przybyły do Palestyny 
.pułk gwardzistów szkockich, którzy 

atakiem na bagnety rozproszyli oddział 
arabski, broniący bram i zmusili go do 

wycofania się z wąskiej uliczki.
Anglicy posuwają się bardzo powoli naprzód 1 

zajmują dcm za domem, przeprowadzając je *

dn-ocześnie rewizje od piwnic do dachów.iw po­
szukiwaniu broni. W obarwie przed możliwymi 
zasadzkami muszą postępować bardzo o- 
stroźnie.

Ruch esób cywilnych w dzielnicy starego 
miasta ustał zupełnie. Dzielnica odcięta jest 
od reszty Jerozolimy przez kordony -wojsk. Z 
odgłosów strzałowi, słyszanych zarówno w cią­
gu dnia, jak i do późnych godzin wieczornych 
wnioskują,

| źe Arabowie w swych domach-forteczkach
i w krętych zaułkach stawiają wojskom 
angielskim opór. Jakie są ofiary cało-

wstańczych.
Aby uniemożliwić powstańcom ucieczkę po. 

za Jemozolimę, wszystkie dirog.i obsadzone zo 
stały gęsto przez patrole.

W arabskich kołach politycznych twierdzą, 
że Arabowie gotowi byliby wstrzymać akcję 
wojenną, jeśli Anglia zagwarantuje im, że Pa­
lestyna nie będzie pcdizielorra i jeśli m-stezjui 
dalszą imigrację żydów do- Palestyny. Te dwi 
warunki mogłyby stać się podstawą do roko 
wań angielsko-iairabskńch na temat przyszłego. 
ustroju Palestyny.

Wczoraj doszło ponownie do poważnych ra 
burzeń w Jaffie. Kilkunastu żydów i Arabów 
odniosło- ciężkie rany. W Haifie podpalono .ży­
dowski hotel.

Komunikat urzędowy donosi : Wojska - bry­
tyjskie zajęły i- oczyściły 0<bszi:ir szerokcsci 
półtora kilometra w bezpośrednim sąsiedztwa 
starej dzielnicy- miasta.. Dziś o- godz. 4.30 re­
no rozpoczęło się wkraczanie wojsk do W 
dzielnicy-. Bramy Stefan i Damiaskus

• były zabarykadowane i musiano je 
wysadzić dynamitem.

Liczba zabitych i rannych Arabów nie 
stuła ustalenia. Dc.tychczias wiadomo, ® I0'. 
stało zabitych 8 Arabów, wśród nich jedna ko­
bieta. Trzech Arabów odniosło ciężkie, a 1’ 
lżejsze rany. 40 Arabów aresztowano i 03 ‘ 
daono w wieży Dawtdo.

Zgon ofiary czeskiego rozbestwienia
OFICER REZERWY POBITY I ROSTR ZELANY PRZEZ ŻOŁNIERZY CZESKICH

CIESZYN, 20,.li0, (PAT) W szpitalu cie­
szyńskim zmarł śp. Ka.rol Śniegoń, oficer re­
zerwy W. P., pochodzący z Oldrzychowic na 
Śląsku Zaołzańskim. Po objęciu Cieszyna Zat- 
chcdnlego przez wojska po-lskie, chciał ón w 
dniu 2 bm. przedostać się do Bystrzycy aai 
Tnzjńcem, która znajdowala się -wówczas je­
szcze w rękach wojsk czeskich. W Bystrzycy 
wylegitymowano go i zrewidowano, przy czym 
znalezione przy nim polską książeczkę ofi­
cerską,

Czesi zaczęli go wtedy bić kolbami i kłuć

bagnetami. Gdy Śniegoniowi udało się wyr­
wać z rąk oprawców i rzucić do ucieczki, 
strzelano do niego, z karabinu maszynowego, 
w wyniku czego- został on -kilkakrotnie po­
strzelony w nogi.

Czesi zostawili ciężko rannego przy drodze 
i dopiero dizięki uczynności przejeżdżającego 
szofera śniegoń przewieziony został do szpi­
tala w Cieszynie, gdzie zmarł. Manifestacyj­
ny pogrzeb śp. śniegonia odbył się dz-siaj w 
Cieszynie.

Czego boją się Czesi?
Głos „Yoelkischer Beobachter”

BERLIN, 20-10. W doniesieniu z Pttagi, któ­
re zajmuje się nastrojami czeskiej stolicy ■— 
„Voelkischer Beobachter“ pisze:

„Naród czeski w ostatnich tygodniach zro­
zumiał podstawową praiwdę, że Czesi nigdy 
nie mogą -prowadzić polityki przeciwko Rze­
szy, ponieważ ich siły są do tego za słabe. 
Uznając ten stan rzeczy, doszło się do me- 
spodziiewianie jasnych i prostych wniosków.

Niczego nie obawiają się Czesi tek bardzo, 
jak zejścia z dotychczasowej do niższej sto­
py życ-ie.. Ich zdrowy rozsądek mówi im, że 
zejście z dotychczasowego poziomu gospodar­
ki jest nieuniknione, jeżeli państwo nie zde­
cyduje się wejść w skład niemieckiego obsza­
ru gospodarczego. Z tym nastrojem społe­
czeństwa musi sdę Praga liczyć".

[fli PBłMIim PRZECIW EZflllMfll-CZEmi
Wielka ofensywa na Hankou

HONG-KONG, 20,10. Według doniesień ja­
pońskich, japońskie oddziały zmotoryzowane 
po zdobyciu Szeklungu, poczyniły dalsze po­
stępy w ofensywie wa, Hamkou. Opór wojsk 
chińśkiteh załamuje się.

Szczególne wrażenie zrobiło tu oświadcze­
nie dawnego ministra spraw zagranicznych 
Chin — Szena, które się zwraca wyraźnie prze 
oiwko Czamg-Kai-Czekowi, zarzucając mu zm-

niedbanie obrony Chin Południowych. Oświad­
czenie to wydaje się potwierdzać pogłoski- o 
przy-gotowyiwaniu odrębnego pokoju z China­
mi Południowymi. Oddziały japońskie doszły 
już do pierścieni), linii obrcmnych Kantonu i 
nie przypuszczają, by Czang-Kai-Czek mógł 
na czas przysłać tu posiłki, zwłaszcza, że wo­
bec ofensywy na froncie Hiankou, nie ma do 
dyspozycji wolnych odwodów.

KTO WYGRAŁ

Odprawa prezesów okręgów
ZWIĄZKU LEGIONISTÓW

Odbyła się w Warszaiwie pod przewodnic­
twem komendanta naczelmego płk. d-ypl. J. 
Ulryćha odprawa prezesów okręgów Związku 
Legionistów Polskich, poświęcona omówieniu 
aktualnej sytuacji politycznej, a w szczegól­
ności zagadnień wyborczych.

Odprawa wykazała- całkowitą harmonię mię­
dzy obozem legionowym a OZN oraz aktyw­
ny udiział legionistów i ogółu kombatantów -w
=felśi waborczej.

Stała dzienna wygrana zł 5000 padła na nr 
19993

Zł 10.000 nai nr 99297
Zł 2000 na n-ry: 100151 149109

40724 42754 64606 79073

Losy do I klasy są jeszcze do nabycia,
w Kolekturze K A F T A L A

Katowice, Dyrekcyjna 2 4724
KAFTAL TO SYNO NIM SZCZĘŚCIA
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W CIESZYNIE ZACHODNIM
CIESZYN, 20.10 (tel. wł.). Z chwilą 

ipaizyftączeo-a OLesiyina zachodniego, 
Polski przestało tam istnieć gnwiazaum 
.ozeskie, od którego uczęszczało 791 uf-‘ 
niióiw. Pozostał piękny gmach z 
gaitym urządzeniem. Gmach ten stal sw 
własnością Państwa PofekiegU ’ w. 
dzisiejszym oddamy został do uayw 
władzom szkolnym polskim. .

Pliwjęcie gimnazjum przez szko- 
-władze polskie odbyło się bardzo uaf.c®y- 
ście. W kościach wszystkich wyznA 
odbyły się nabożeństwa, nastęPm'-e. ' 
dzież -wszystkich uczelni w Cieszynie 
wschodnim jak i zachodnim zgram* • 
la się w parku Sikory, gdzie zebrań - 
równi eż. przedstawiciele władz a-®, 
staacyjlnych, dyrektorowie innych nc ^- 
ni ze śląska, grono profesorskie. Pi?- 
staiwici-ele władz wojskowych i m- r 
skiich oraz przedstawiciele prasy.

Jeden z uczniów nowego gintna-Jl 
wygłosił przemówienie do 
Grażyńskiego, a jedna z uczenie wręc ' 
ła mu wiązankę kwiatów. . 313 /L’- 
prizedsta-wieiel gimnazjum imieou® . 
taniego Osuchowskiego w (-'ie?z1A.V! 
Wsehoidnm wręczył pnzedstawiaej 
nowego gimnazjum proporzec g^’1 
zjaliny, przekazując go nowej sa®"®-

W .parku Siktry przemawiał nasy' 
nie dyrektor gimnazjum w Orłowej f 
Feliks, dziękując władzom . tza ^Lza. 
nad młodzieżą zaolzańską, jakĄ 
no ją jeszcze w czasie zaborczym. , 

Po uroczystości w parku Sikory P1 
gmachem ncwego gimnazjum 
defilada, uczinów. ipoczym wszyscy u' 

'się do gmachu.
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UCZENIE NA „DEKOMPOZYCJĘ”
Uczenie na „dekompozycję" czy to w , 

to^ie OZN. czy też w stosunku pomiędzy ; 
rtadem i OZN jest, naprawdę niewczeraie 
■ prowadzi do fałszywych kałkułacji*1. t 

(Z mowy katowickiej wicepremiera ( 
R Kwieitkowskiego). <

Wielka ««a zjednoczenia, wysuńęta i 
oado zagadnień ipaństwawiyish i na- 

Stornih pra» 1 ■
^oblekana w kształty realne i erga- 1 
KSSS- OM, '
rodowego — była po’odejsc.u w Bafiima- • 

Twórcy Niepodległości ideą nowa- . 
st®'* IMcofe’ której

Polsce pojęła się krystalizować myśl . 
yibiorowĄ imyśl pohityieana.

I stało eię tak, jak się stałe dlzaeje, 
«iv pojawi* się wielka i nclwa idea. Jó- 
zrf Piłsudski tak o tym mówi w jed­
nym z ustępu, swej mowy, wygftoezo- 
nej w sienim.u 1923 r. na 2-gm zjez- 
■<fcielegionowym we Lwowie:

,W dzietoinie, w której nio»wa mysi 
j^wy czyn chce się wedrzeć, istnieją go­
towe zdarna, gotowe pojęcia, gotowe 
praesądy, gotowe formuły odsuwania 
ittecay nciwelj, rzeczy, która dotąd nie 
isteśaJa, rzeczy, która jeszcze nie wy- 
tazymala próby życia. Dlatego iwszyscy 
apostołowie czelmfltolwiek nowego, — 
wszyscy reformatorzy życia', wszyscy 
odkrywcy muszą mieć weiwnętmmą s.łę. 
łctóra im pozwała być tymi nciwatoraimi 
wbrew oporowi ótoazenia. Pierwszą więc 
ith >cechą jest umiejętność iw<yliabyo.a 
ze siebie wysiłków, większych, niż prze- 
ciętoe (wysiłki azłowieka, większej ®’ż 
przeciętna energii.. Bez tej niezwykłej 
energii i n.eprzaciętnego wysiłku nie 
podobna przepchać się przez zwarty 
ttam utarzełJzeń i niechęci do rraewzy 
aowjph".

Genialna diagnoza, postawiona przez 
Józefa Pifeudskjego, okazała się prałw- 

i w-r. '1914, i wr, 1926, i iw róku 
1937.

Gdy w r. 14114 — Józef Piłsudski z 
Matką ludzi szedł w pole, rzucając na 
saalę losu, na szalę — bardizn wówczas 
ośepflwnego rozwoju wypadków dziejo­
wych — bagnet półskjsgo żolk-ierza na 
stairym Weemdłu umocowany, i gdy za 
Nim szli ludzie, którzy w czasie tym in- 
“®j — ipciza tą — (polskiej racji stainu 
®ie widzieli, — to ludzie ci n e dsyku- 
^waii wtedy między sobą, ijaką ta Pol- 
ssa, o którą walczą, bęiizie. Ozy będzie 
ona „ludowa", czy ^pańska", czy „rdbot 
^cza", czy „mieszczańska"... Szli sdę o 
N'.ą bić. Dyskutowali natomiast inni, 
WMfaw.ołi ,czy nie jest to „szialeńst- 
w , czy nie należałoby raczej „wycze- 
C0'losów W0fjłn'.y, czy nie raczej 
®mtym“_ a nie ,fl. tym" się łączyć czy 

toe antyszialmbrować iw (przedpo- 
- dyplomatycznych kainicedarói...

Jednak Legiony, będąc „inowatorst- 
*®n wbręw operow; otoczenia" wbrew 
"gatawym zdaniom", gotowym poję- 
tJ**’ Sbtowym przesądom, gotowym 
Ka ó!,U ■ sta3iy si<? asi^ krystal,:iziaeyj 

ldei — “fcy z^j^j. i dopiero 
łr-tii/7 1)0 -l3^ iPowstaniu, w listą- 
J? łe 1918 r. gdy przyszło bronić ,gra- 

wolnej Polski, ta idea mogła świ^ 
Uznai^3"'S2ieehny triumf i ipcłAueecW 

tó^nnr’ przyszło Józefów.: Piłsud- 
nia" t row?“€ż ,,wbrew operowi otoczę 
^lom przeciw „gotowym zda-
sadam80^'^ Pojęciom, g.itawym pr<e 
ci^k- ’ Jtetawym formułioni, iprzsciw 
sfaoiz. Zw9‘er'", ków przeżytych farm u- 
kraoj.:Wjn::h Pi‘2eci|W ipr.nerostzn. sejmo- 
spofii 'Praeew atomizacji partyjlnej 
5bns^Sns-tlWa’ iPaiae'a“w twórcom złej 

osfeł>-1^4cej siłę władzy 
njdup niej- a utrwałaljącej bezsiłę <na- 
kerń iw T'°^u 1926-ym w obozie Wiel- 

"Wszalka znaleźli się ludzie róż- 
sUdsrH_,1 .^y. co szli za Józefem Plił- 
kieh i . jak szli w orszaku 
bo u„, .^.tostarii całego świata.

prowadzi do fałszywych kalkulacji
ozął na Wawelu, poezęl.. zbaczać na ró­
żne ścieżyny z wielkiego gościńca...

Poczęło się szukanie błędów i szuka­
nie wtiirlnyeh; ipocizęł-,. się potępianie iw 
czambuł tego, przed' czym się diatych- 
czas biło czołem w pokłonach, idąc w 
siwej gorliwości nieraz dalej, ma naj­
wierniejsi żołnierze Piłsudskiego. Szat­
ka się dziury ma całym, szuka się kie- 
.rulnku, g:<ni się za jakąś złudą, stwarza 
się w dyskusji publicznej naiwet wraże­
nie jakiegoś stainu niepewności, stanu 
płynności...

Poczęły sdę rozłamy i załamania. U 
jednych tam. skąd przyszli, pod1 .czer­
wony sztandar1, u drugich pragnienia 
w kierunku wprost pr®?i5iwir»ym: iw stro

ADAM KOWALSKI

Czyś Ty myślał, Belino...
Z „Polesi Zbrojnej" przedrukowujemy piękny wiersz Adama Kowalskiego 
ku czci płk. BeHny-Prażmowskiego.

CZYŚ TY MYŚLAŁ ONEGDAJ, BUŃCZUCZNY BELINO. 
ŻE MIAST HUCZNEJ I KREWKIEJ FANFARY UŁAŃSKIEJ, 
PRZEZ CIEBIE OD KRAKOWA NA POLSKĘ POPŁYNĄ 
POJĘKT DZWONÓW ŚMIERCI, SMĘTNY ANIOŁ PAŃSKI...
CZYŚ TY POSTRZEGŁ OCZAMI SWYMI SOKOLIMI 
TWEJ JAZDY SZLAK OSTATNI, PO KTÓRYM TWA SŁAWA 
NA MARACH DO OJCZYZNY WRÓCI Z WŁOSKIEJ ZIEMI.
Z TEJ ZIEMI, GDZIE POSŁUJE UCZEŃ TWÓJ, WIENIAWA...
CZYŚ TY MYŚLAŁ W CYWILU,TAM, Z DALA OD KRAJU, 
ŻE ZNÓW NABIĆ SIĘ MUSISZ W MUNDUR OFICERA, 
BY SIĘ WYBRAĆ ZNIENACKA, JAKEś MIAŁ W ZWYCZAJU. 
NA INSPEKCJĘ W NIEBIESKIM SZWADRONIE DRESZERA,..
CZYŚ PRZYPUSZCZAŁ, UŁAŃSKI MOŚCI WOJEWODO, 
KIEDYŚ W NIEBO WENECKIE JAK ORZEŁ SPOZIERAŁ. 
ŻE TAK RYCHŁO ODBIERZESZ PRZED BOŻĄ ZAGRODĄ. 
ZAGROBOWY MELDUNEK SYNA, SZWOLEŻERA,..
CZYŚ TY PRZECZUŁ, BELINO.NAJPIERWSZY UŁANIE, 
ŻE CZERŃ KIRU AMARANT TWÓJ ŚWIETNY UBIERZE, 
BYŚ Z FRONTU JUŻ NA WIECZNE ODSZEDŁ SPOCZYWANIE 
U BOGA, Z KOMENDANTEM NA WSPÓLNEJ KWATERZE... I. B.

Sensacyjne kulisy decyzji monachijskiej
odsłania paryski tygodnik

Przez Niemcy idą kable telefoniczne Europy

Ostatni raumor pisma „Gringoire" — 
przynosi w sioecjalnej rubryce niedy- 
skrecyj politycznych, niezmieri-iie cie­
kawe szczegóły, tyczące chwil okresu 
.praEllimcinaichijsIkiiegO', gdy (pokój euro­
pejski wfeiait ma włosku. Wśród owych 
•ilntformaicyj do najciekawszych należy 
notatka, zatybutawiataa:
„ZDEMASKUJCIE MINISTRÓW, 
KTÓRZY ZDRADZILI".

Jesteśmy w możności stwierdaić, in­
formuje „Grin|goi:re", że w śrcłćę rano 
(był to ów tydzień września, (poprzedza 
jący kapitulację monachijską) ambasa- 

łJcir fltgincuski w Berlinie Franoośs Pon- 
ec udał się dlo kanclerza Hitlera, aby 

po raz ostatni iratenwemiować. Znalazł 
się w obliczu czławlieka uprzejmego, — 
który jednak powziął już ostateczną i 
miezflK miną decyzję, Ambasador Fran- 
ooas Pomeet z wielkim darem wymowy 
i dużą dlszą wzruszenia walczył o spra­
wę pokoju. W ,parnym momencie kan­
clerz przerwał mu i oto wywiązał się 
następujący dialog:

— Czy pan jest pewny, panie amba­
sadorze, że móiwi pan w imieniu pań­
skiego rządu ? Jest pan przekonany, że 
właśnie, w łonie waszego rządni mie ma 
ludizd,
KTÓRZY ZDRADZAJĄ WASZEGO 
PREMIERA I WASZEGO MINISTRA 
SPRAW ZAGRANICZNYCH,
którzy usiłują wszelkimi środkami wy- 
Iwołać iwdj<nę i ipopchmąć nm;e fdo woj­
ny?

— Parnie kanclerzu — odpowiedział 
ambasador — ale reprezentuję tutaj

«nę reakcji do garści konserwatywno- 
zastojowej, u dtanych znowu w stronę 
nowinek, 'wysłuchanych zza zachodniej 
ściany...

I wtedy człowiek, który zgo 
żołnierzy Józefa Piłsudskiego 
ideową spuściznę Odnowiciela, wzóął mai 
siwe barki brzemię odpcwiddzialiniości za 
losy Polski, aa Jej salę i obronę — 
Wódz Naozelhy, wydtąpił z apelem, byś- 
my wstąpili na drogę, „która mas dxy- 
prowaidzi do wyzwolona sił moralnych 
i twórczych w narodzie, do skufęienia 
ich do wytworzenia nowych iwairtośca",
— z hasłem ajedhoczemia narodowego
— z żądaniem zestpoieiniia s<ę w myśl 
„zorganizowanej, jednolicie kierowanej 

rząd francuski i m<e mogę absolutnie 
prowadzić roąmcłwy na ten temat.

— Panie ambasadorze, mówię to dla 
(pańskiego użytku osobistego i sądzę, że 
cfidaję panu odpowiednią p izysługę. — 
ostrzegając palma iprzed pewnym-: człon­
kami waszego 'rządu, wyrażającymi po­
litykę .wręcz odwrotną niż tą, którą 
pan tutaj reprezentuje.

— Raz jeszcze parnie kanclerzu stwóer 
dhaan, że nie mogę rozmai wiać na teto te­
mat.

— Czy nie wie pan, panie ambasado­
rze, że przez Niemcy
PRZECHODZĄ WSZYSTKIE KABLE 
TELEFONICZNE EUROPY.

Jeśli pan tego zażąda w ciągu kwa­
dransa mogę panu zaprodukcwać płyty 
-na które nagrano rozmowy telefonicz­
ne, jakie członkowie waszego rzą|Jlu pro 
•wadlzili z Warszawą, Piraiją .• Budapesz­
tem. Rozm wy te stoją w jaskrawej 
sprzeczności z wysiłkami premera Da- 
radiera i min. Bonnata.

I teraz przychodzi moment nrfjsemsa- 
cyjniejszy. W chwili, gdy ambasador 
Ponset rozmawia z kamckmzem Hitle­
rem, rozlega się głos dawonlka telefoni­
cznego.
TO TELEFON MUSSOLINIEGO — 
KTÓRY PROPONUJE ZWOŁANIE 
KONFERENCJI DO MONACHIUM.

Framecis Poncet jest niezmiernie za-
Ł Ucny a tej pinzenwy w rozmowie,
która była icllań dość upokarzająca.

Tyle mówi jmfoinmaeja „Gringoire"
— brzmiąca niezwykle sensacyjnie.

Na innym miejscu w tym samym rau-

woii“.
W świetle tej wielkości idei nowej, 

nowatorskiej, przekreślłająioeij to, co by­
ło już Iklątwą (przedrozbiorowej Polski 
sobiepaństwo, przekorę, przebujaly in­
dywidualizm — przekreślającej to, z 
czym Piłsudski musiał się zmagać w r. 
1914 — obojętność uijrzęzłyeh w poli­
tyce kompromisów prilitykólw na ■wy­
tworzenie siły zbrojnej — przekreślają­
cej i. te, co tak zaciążyło na pierwszych 
latach odrodzonego (państwa — sobko- 
stwo międlzypartyjlne, niechęć do silnej 
władzy — w świetle zatym tej wielkiej 
•i naw sitarskiej idei, która zwie s.ę Zje­
dnoczeniem, mie ma miejsca na żadne 
grupy i grupki, na żadne rozgrywki per 
sonalne czy taktyczne.

Gdyż i nadal ciąży na nas ten sam o- 
bowiązek i ta sama odpcwełilziaflniość, 
co wówczas, gdy krzesaliśmy „wbrew 
dporciwi otoczenia" siłę zbrojną i wów­
czas, gdy wypowiadaliśmy walkę „go* 
tewym formułom11, przejętym z przeży­
tych już i dla Polski niezdatnych form 
ustrojowych. Piłsudski nie chcialł Pol­
ski o jakimś „zabarwieniu": ami „czer- 
w:nej“, ani „białej", ani ^zasłoną)**, ani 

ani socjalistycznej ami 
ani kcn .istywraiej, 
ainu „foiłk&frrinlbdwej** 

Obsiał Polek’. — 
o warte ij wewniętra- 

w:nej“, ; 
„czarnej1 ■ — « 
chłopomańskiej, 
ant kleryikajnej, ... 
a,na „tetałistycznej". 
wielkiej i potężnej, _______
mie, uętfparni Jnej na wszelkie eiwentu- 
aJlnośc? z zewnątrz.

Z Jego też diweha idzie idea Zjedno­
czenia. Jest oma spetadeniem tego, co 
nam przekazał do wykonania.

Do wykonania —■ „wbrew .(porowi" z 
j akie jfeoll wiek strony.

I dlatego niech nikt nie liczy na ,,de- 
kciTip:i’ycję“. Możemy iść w przyszłość 
każliym gościńcem, który stoi otwo­
rem. Ale zawsze tkamy się na jed­
nej drodze, gdy chodzi o przeszkadzanie 
tym, którzy na „dekompozycję" spe­
kulują, kimkolwiek by byli ■_ jakakol­
wiek by byka ich przeszllość.

merze „Gringoire" atakuje nrnistrów 
francuŁk eh, a przede wszystkim Pawia 
Reynaud, że w dniu 21 ,września
USIŁOWALI DOPROWADZIĆ DO 
KRYZYSU MINISTERIALNEGO.

Wspomina &ię tutaj, że Ansirhluss 
austriacki został dokonany w chwili, — 
gdy rząd Chautemipsa znajdował się w 
stanie dymisji. Zresztą sam Goebbels 
oświieiłtazyi, że kanclerz Hitler pcdetimu- 
je zawsze działania w chwili izagma^w®- 
ma sytuacji międzynarodowej, łub
PRZESILENIA MINISTERIALNEGO 

WE FRANCJI.
Mimo to, Paweł Reynaud i jego przy- 

jaci-le złożyli dymisję premierowi Da- 
ladier. Dymisja ta jednak pozostała w 
tajemnicy, — gdyż premier cświaldlażył 
że ze względu na iwaiifniość wypadków 
nie możlna niepokoić opinii publicznej.

W dashym ciągu „Gringoire" ostrze­
ga też iprzed niesipodzialrlkarni finanso­
wymi. — Mcib-Kzacja paru roczników i 
•pogcltowie wojenne kosztowało sporo 
pieniędzy. Obecnie jednak foę|itaie się u- 
siłcwiało zwalić wszystkie niepawiodae- 
mią finansowe, popełnione przez rząd 
Bluma ma rachunek mobilizacja.

Silna flota wojenna na morzu 
to pokój i bezpieczeństwo 

kraju!
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Rumuński dentysta poraź trzeci

„Gość w dom
czyli pp. dentyści w świetlicy policyjnej

Pteychodza mi jeszcze raz zaprzątnąć 
uwagę Czytelneków rumuńsfcim denty­
stą. Tytm razem sprawą ma zamączenie 
ogólniejsze i noje dotyczy bynajmniej 
fenomenalnych zdełnośkd p. Tduta, ale 
wkracza niejako w dziedizinę obyczaju 
i ipowiedziałbym etyki ludzkiej.

N.a łamach ,,Kurj.era Zaiehdiiniego" 
zamieściliśmy list lekarzy dentystów z 
akademick im wyksztaltaełmem, w któ­
rym członkowie tej korporacji protest;- > 
wali przeciwko, jakoby średiniowieczinym 
metodom rumuńskiego dentysty, wyra­
jając zarazem ubolewanie, że ftóato s ę 
to pod (protektoratem polfeję 1 w jej lo­
kata.

Raeazyiwiilścae, p. Tóuto wyrywał zęby . 
w świetlicy pohcyjtniej w Sosraoweu. Jest 
to lokal prywatny, przeńniacaony ma ze­
brania itolicjamtów i Rodziny Policyj­
nej. P. Tóuto był .gośfcfiem policji. Wy­
rywał zęby policjanstom i jest to wy­
łącznie Mi sprawa i sprawa władz po­
licyjnych.

Na skutek interwencji pewnych 
osób, władze te zgodziły się, aby 
przy operacjach rumuńskiego dentysty 
mogli asystować lekarze - dćmty&a z dy- 
pjfcmiem.

Bo niby sensacja niecioHtóenna.
Rramum wyrywa zęby (palcami, bez 

bólu.
Przywiodła tedy do świetlicy pp. den­

tystów aiekawość i do (pewnego stopnia 
„wyższa. forma" kolegi bez dyplomu.

Byli iwięe lekarze-dentyśai świadkami 
praktyk p. Tóuto, otwieeraii. szeroka z 
potilzńwu oczy i przyznawali chętnie, że 
usuwa ora zęby fenomenalnie.

„Gość w dom, Bóg w dom“ powiedzia­
ła. sobie policja.

Nuestety, gość zapomniał o elemen­
tarnych obowiązkach wobec gospodarza, 
pogwałcił staropolską gościnność i opu- 
bliikowal napastiiiwy artykuł, wymierzo­
ny Bóig wie dlaczego w policję. Dziś go- 
gpcłiarz zapewne żałuje, że zaprosił go­
ścia w swoje progi.

Nawet u „dzikusów", którym to mia- 
oem pp. dentyści ckreśW p. Tóuto — 
prawa gościnności i gościa są święte.

Możnaby z dużą dozą słuszności za­
pytać, dłaczągo Redakcja „Kuriera Za­
chodniego" artykuł ten zamiesaiła, O- 
wszem, chętnie odpowiemy na. ten za­
rzut. Przytoczyliśmy go dlatego, po 
skreśleniu pewnych ustępów, nie mają­
cych nic wspetoego z istotą skrawy, aby 
unaocznić społeczeństwu stosunek t. zw. 
nnski do praktyk p. Tóuto.

Bp. dentyści, a więc nauka nie zajęli 
w siwym liście stanowiska meczowego. 
Potraktowali p. Tóuto jak szarlatana, 
choć może było warto poinformować 
społeczeńtswo, na czym jego umiejęt­
ność polega. Zaatakowali policję, pciwie- 
dzaefi kilka frazesów zaczerpniętych z 
broszury sanitarnej, wsidffi wreszcie na 
wielkiego kornia rozporządzeń i przepi­
sów, powołując się nawet na dekret P. 
Prezydenta Rzeczypospolitej.

Zreasumujmy: pp. dentyści z dyplo­
mem potraktowali ciekawe bądź eo 
bądź eksperymenty p. Tóuto z pobłażli­
wością i lekceważeniem, nie wytłumaczy 
wszy maluczkim i naawtnym tego feno­
menu.

Oficjalna nauka nie chciała przez dłu­
gie czasy uznać teorii Kopernika, wie­
my, że przed tysiącami lat Indianie w 
Ameryce Południowej mieli lepszy ka­
lendarz od naszego.

Gdyby pp. dentyści, zajęli się p. Tóuto. 
z punktu widzenia •naukowego, możnaby 
urządzić np. wcale interesujący wieczór. 
Na tym polaga rola nauki.

■ RADIOODBIORNIKI
na rok 1938-39
PHILIPS

ELEKTRIT 
KOSMOS 

TELEFUNKEN 
UNION

§ na raty najdogodniej

£ „METEOR44 Sosnowiec
■ ul. Warszawska 6 tel. 627-09
•IG3«

a
J?

HOł

w swioich atakach ma ppłicję, jako go- 
spodia.rzj' lokalu.

Nie było w nim raecaciwoścu, a jeno 
własna bezradność iwcbec niezwykłej 
wpralwy dentystycznej księgi bez dy­
plomu.

Rumuński „wyrwdząb" nie tylko wy- 
•wołał sensację, ale i przyczynił się mi- 
inowoli do interesującej dyskusji na ła­
mach prasy. Traeba pn®yaniae, że pp. 
delnityśte’ w tej dyskusji owe wygłąd:.!! 
urioczo... (h)

W . BAR-COCTAIL
i dfl^80Vł§£ Te|. Zarządu862-543 d'Te'uali62-77

Od 1-go października 1938 r. 
całkowita zmiana programu 

artystycznego:

DUET LEOPOLIS 
znakomity w tańcach groteskowych 
po powrocie z zagranicy.

TANIA TANSKAJA
— przemiła tancerka estońska 
w tańcach charakterystycznych

Orkiestra „HAPPY BOY S“ długo 
ciesząca się powodzeniem bywalców 

Adrii Warszawskiej

2)

Najlepsza kuchnia na terenie Zagłębi; 
Dąbrowskiego i Śląska.

odczytów i radia, jak wielką klęską ludzkości 
jest rak, pochłaniający rocznie z górą 1.500,000 
ofiar na śwfecie.

W samej Polsce ginie z górą 50.000 osób 
pacanie.

3) Wreszcie tydzień ten musi być zużytko­
wany na zwiększenie funduszów polskich, in- 
stytucyj meiezących a rakilem (zbiór!® pie­
niężna, rozsprzedaż znaczków i nalepek na te­
renie całej Polski).

Protektorat nad akcją powyższego tygodnia 
przeciwrakawege, który trwać będzie od 23 
do 50 listopada rb., przyjęli premier gen. Fe­
licjan Sławoj-Składkowski, szereg dostojników 
duchownych i świeckich, państwowych j samo_ 
.raądowych, przedstawicieli nauki i argatóz - 
cyj społecznych.

ZAGŁĘBIA

u

Tydzień przeciwrakowy w Polsce
od 23 do 30 listopada be.

KALENDARZ DNIA

21
Paździer.

Piątek
Urszuli p. m., Hilkairkm
Słowiański: Darcmała
Słońca wsch. 6.10, z-ach, 16.81 
Księżyca wisch. 5,48, z. 15:24

HISTORIA PODA JE:
1578 Zwycięstwo wojsk polskich i szwedzkich 

nad Moskwą w Inflantach
1S05 Adm. Nelson zwycięża flotę francusko- 

hiszpańską pod! Tnafalgair
1831 Zamość pcddaje się Moskalom.
PRZYSŁOWIA:

Od świętej Unsaułi
Oczekuj śnieżnej koszuli.

ZŁOTE MYŚLI
W cierpieniu najprędzej .pomoc i współczu­

cie znajdziesz u tego, kto sam wycierpiał 
wiele. Kraszewski.

Kina w Sosnowcu grają dziś
PATRIA: „Robin Hood".
EDEN: „Złotowłosa".
ZAGŁĘBIĘ: „Indyjski grobowiec".

--------0O0--------

Dyżury aptek w Sosnowcu
Dziś dyżury not«e pełnią następujące apteki:

W. Dawiskibowej — ul. Piłsudskiego 18
G. Kupferbluma — ul. Nowopogońska 25
H. Rogowskiego — uJ. Małachowskiego 12

Teatr miejski w Sosnowcu
Daiś dnia 21 bm. e ogdiz. 20.30 nieodwołal­

nie ostatni1 raz znakomita eztoksi S. Maiugha- 
ma „ŚWIĘTY PŁOMIEŃ". Udział bioirą pp. 
Butkiewiczowa, Gronowska, Kryńska, Bulan- 
ka, V«rbrodt, Bielecki., S:.rnrwiski, Obidowłcz. 
Reżyseria K. Vozfonodta. Oprawa dekoracyjna 
F. Krassowskiego

Jutro, dnia 22 bm. o godiz. 20.30 świetna 
komediui J, Devaki „SUBRETKA".

Bilety wcześniej do nabycia w firmie W, 
Czechowski, ul. 5 Maja 8, tel. 61824.

Teatr w Katowicach
Sobota 22 bm. godz. 15.50 — „Król-Stefan“ 

(dla szkól); godz 20 — „Król-Stefan (dla 
KPW).

Niedziela 23 bm. godiz. 15.50 — „Wilki w 
nocy" (dla kop. Siemianowice); godz. 19 ■— 
, Rabusia" (<K*a huty „Batory").

X ZEBRANIE ZWIĄZKU; STRZELECKIEGO 
W MILOWICACH, W dniu 26 bm. o godz. 18 
odbędzie się walne zebranie członków Związ­
ku Strzeleckiego oddział Huta Milowice w lo­
kalu własnym a nsstępującym porządkiem o- 
brad: odczytanie protokółu z ostatniego wal­
nego zebrania; sprawozdania zarządu, komen­
dy, sksrrbniika; sprawoedaziie komisji) rewizyj­
nej; dyskusja nad sprawozdaniami; wybory 
nowego- zarządu, komisji rewizyjnej, delege- 
t'w; uchwalenie budlżetu na 1939 rok; refe­
raty władz powisatciwyeh; wolne wnioski.

Przed wyborami
DO SENATU

W madahoidzącą mikliizjełę odbędą się 
zebrana obwodowe uprawinńomęfeh Bo 
gtascwania do Senatu, ina których wy- 
brani będą delegaci do wojewdilzkich 
kolegiów wyborczych.

Konferencje
W INSPEKTORACIE PRACY

W praysałym ty.godinśu .odbędzie się w in­
spektoracie praaoy w Soisnowcu kilka ktofe- 
■rencyj dla rcapaiiaizenia spi-iiw (rchotrósydi 
miejeatnwych zaikłedóiw przemysłowych.

Dniisi 25 bm. odbędzie się komferenąja w 
sprawie zapowiedzianej redukcji 120 robotni­
ków w Polskich Zakładach Przemysłu Cynko­
wego w Będzime oraz w sprawie I3omdacji 
zatargu w fabryce ,^iłesV w Będzinie.

W środę dna 26 bm. odbędzie saę konferen­
cja mi sprawie ustalenia płac akcmdowydi w 
fabryce Deichsla, w Sosnowcu oraz w sprawie
uiucOTnciwamła płac
niczych.

W daiiu dzisiejszym odbędą się w iaąpekto- 
KicJe pracy dwie konferencje w sprawie li­
kwidacji ajitairgu i tiwaijącegio cd kilku ® 
strajku okupecyinago w fabryikach wjwbfe 
pońcaoszniczyich ,^telliai“ i „Symw. Sc®>- 
wiecka" w Sosnowcu. Jaik wiadomo, strajkują­
cy dicinyaguiją się podwyżki swych nóskhh »•

NDCZUNIO
ALUMINIOWE :EMauO'««»l

FOR MU
BLUSZONE I CUNOWBBt

PRZEDMIOTY
NIEZBĘDNE w GOSPODARSTWIE 

■METAŁURGAf 
; włó^STEFAN KLIMOSZEWSKI 
S*sn«więc,Warszawska,8: Tel.

X ODZNACZENIA. Złotym Krzyżem Zasus­
za. zasługi na polu pracy społecznej odzna­
czeni zostali pp.: Ludwik Łogiewa z Siaano^- 
ea, dr Adam Piwowar z Dąbrowy, Leonard 
Szafrański z Sosnowca, Juliusz Ruszke z 23; 
wiercia; za. zasługi na polu pnacy zaiwoda*0! 
złotym Krzyżem Zasługi po raz drugi, cdzn® 
ozony został dr Władysław Witkowski z ” 
snowc®.
X PODZIĘKOWANIE. Składsm serdeczne lł> 
dziękowanie: p, irtż. Laubitzowej, P. P. . 
Klaijnerowej p. Zajdlemowej, p. Kulikows 
,p. Przybyszewskiej i p. Nieszporkównie s 
snowca, oraz Siostrom Zmartiwychwstara-' 
z Kęt, p. Jakubowskiej tz. Krakowm, P. H. 
skocz z Jasła i kilku nieznanym os:hom 
ofiarowane książki dla chorych w 
przewodnicząca sekcji stpołecznej w Ł 
Mariańskiej Panien w Sosnowcu.
X PLENARNE ZEBRANIE PZZPPffi 
SOSNOWCU. Ze względu na wyznaczeni® 
niedzielę data) 23 bm. obwodowych zebrań _ 
borczych do Senatu, prezydium zanządu P 
nego Polskiego Zwiiiązku Zawodowego 
ników Przemysłowych i Handlowych 
Sosnowcu (ul. Sienkiewicza ill?a) ** -e 
przypadające w tym dniu plenarne 18 
zarządu głównego muz przedstawicieli o 
łów ( odkłada je na następna nied'ziel?. 
dnia 30 bm.
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Zgromadzenie przedwyborcze OZN
w Okręgu Kieleckim

Na terenie Obwodu Stopn:okiego OZN 
adbyło sdę szereg zebrań przedwybor­

czy1 Busku - Zdroju Obwód Stopnwcki 
„rjyajndziował zebranie, w którym wzięli 

udział właściciele meruehcmośei z teire- 
Buska w, liczbie flicinad 200 osób. Po 

Ruchaniu kilku przemówień oraz o- 
ŹMwń’txne*j dyskusji zgromadzeni uchwa­
lił jednomyślnie rezolucję, w której 
stwierdzają że spełnią swój obywatelski 
obowiązek przez solidarny uidtaiał w wy­
borach do Izb Ustawodawczych i wzy­
wają ogół społeczeństwa stqpniidkiego 
do masowego stawienia się pnzy urnach 
wvborozy:h. Zebranie zakończono entu­
zjastycznymi okrzykami, na caeść Naj­
jaśniejszej Rzplitej, Pana Prezydenta, 
Marszalka śmigłego-Rydiza, Armii Pol­
nej Obozu Zjednoczenia Narodowego. 
Lczne zebrania przedwyborcze odbyły 
się również na terenie Obwodu Często­
chowskiego OZN.

W Częstochowie zebrania zorganizo­
wano: ogólne w sal. teatru miejskiego, 
gdzie do zgromadzonych przemawiali pp 
D. Zbierski wiceipraEtwcdtóiząicy często­
chowskiego Obwodu OZN, oraz p. Z. 
Sowiński, przewodniczący Obwodu za­
wierciańskiego ;

Idla organizacji kobiecych (Rodzina 
Wojskowa, Rodzina Policyjna, ZPK, 
Koło Gospodyń Wiejskich i PCK), <ra 
którym z górą 400 kobiet wysłuchało 
przemówienia p. D. Zibierskiego;

dla pracowników pocztowych (obec­
nych 200 osób, (przemawiał p. D. Zbier­
ak*) ;

ogólne w sali straży ogniowej, na 
którym wygłosili przemówienia kandy­
daci na posłów pp.: A. Bardziński, W. 
Plodowski, J. Plebanek oraz pp. Zbier­
aki, St Rybicki i inni.

Wszystkie te zebrania dowiodły, że 
obywatele Częstochowy stoją toetzbom- 
w na stanowisku, że udział >w wybo- 
fach do Izb Ustawodawczych jest m- 
kam sumienia każdego Polaka pragną­
cego zjednoczenia wszystkich sił Naro­
du w dzidę wzmocnienia siły obronnej 
i Państwa.

W Miechowie odbył się wiec przedwy­
borczy OZN, na którym licznie zgrorna-

TRAN LECZNICZY 
oryginalny Scoutt & Bowne 

Emulsję Scotta
poleca najtaniej 4398
SKŁAD MATERIAŁÓW APTECZNYCH 

■>
I

IZ. JACKOWSKI
browa Górn., 3 Maja 6. Tel. 68-262. |

------------------- /
Dąbrowa ____,____ ________________

30-lecie istnienia
OCHOTNICZEJ STRAŻY POŻARNEJ 

W DOBIESZOWICACH
Ocbotniczni stiraż pożarna w Dobiesaowicach 

Powstała w 1907 roku .obchodzić będzie w nad- 
dtodzącą. niedzielę piękną uroczystość, a mia­
nowicie jubileusz 30-lecaa swego istnienia.

Uroczystości jubileuszowe poprzedza jutro 
’ sobotę © godz. OS Apel zmarłych członków 

a®y> który odbędzie saę na placu obok re­
mizy,

Program niedzielnych. uroczystości jest na- 
godz. 6 ramo hejnał ze strażnicy 

5Wa®y; godz. 7 wymarsz na nabożeństwo uro- 
°We do parafialnego kościoła, w S'emoni z 

•''-tom sąsiednich straży i miejscowych o»- 
Saiuzacyj; godz. pj żbiónka straży, wgankaa- 

i gości na placu ćwiczeń; godz. 11 .powita- 
\W1'W^Z u'- K-°®cŁus2!ki Pray wylocie uL

ofoości; gedz. 1120 raport i przegląd stmi'- 
-3 S<l'*z- 12 pow’,tani'e władz, organizacyj i 
M 3> Przemówienia, dekoracja członków za 
•<015^ °<ras wręczenie dyplomów catan- 

honorowym; godz. 13.30 defilada1, po 
mUtkZ3>^ymrainie S‘ę 40 ”Z’łofceJ P01-

nasl®a® wspólny posiłek .w saii

dzeni obywatele Miechowa i okolic wy­
słuchali przemówień delegata Okręgu 
Kieleckiego ip. J. Marca craz kandyda­
tów na posłów p. Sobczyka i W. Gorczy­
cy. Zeebranie zakończono powzięciem 
rezolucji stwierdzającej, że obywatele 
Miechowa i ziemi miechowskiej wezi.ną 
wasowy udział w wyborach do Izb Usta 
wodawezych.

Zgromadzenie przedwyborcze
w Zagłębiu

Z każdym dniem wzmaga się akcja
'wyborcza. Niemal we wszystkich miej­
scowościach powiatu Będzińskiego zapo­
wiedziane są zgromadzenia przedwy­
borcze organizowane przez Obóz Zjed­
noczenia Narodowego.

W nadchodzącą niedzielę o gedz. 11 
odbędzie się wielkie zgromadzenie przed 
wyborcze w kinie Zagłębie w Sosnowcu. 
Na zgromadzeniu tym ipnzemawiać bę­
dą: prezydent Kaczkowski, prezes Leo­
pold Tomaszkiewicz, mec. M. Lipski, 
p. Zygmunt Nowara, p. Fr. Drożdż.

W niedzielę odbędą się również ©gro­
madzenia przełd: wyborcze: w Będzinie

W KROT CE I

PRZYGODY TomkA SAWYERA
p-g nieśmiertelnego arcydzieła Marka Twaina w Kinie „Zagłębie"

Przywrócenia dodatków rodzinnych 
domagają się pracownicy państwowi

W Warszawie toczyły się obrady Mię­
dzyzwiązkowego Komitetu pracowników 
państwowych, który skupia w swoich 
szeregach około 142.000 członków.

Kom.tet (postanowił prowadzić w dal­
szym ciągu wytężoną akcję o (poprawę 
bytu (pracowników państwowych, a za 
najpilniejsze postulaty uważa:

Nadzwyczajna komisja rozjemcza
ROZPATRZY SPÓR MIĘDZY DOZORCAMI A WŁAŚCICIELAMI NIERUCH, 

no nadzwyczajnej komisji rozjemczej.Od dłuższego już czasu, jak wiadomo, 
istnieje zatarg między właścicielami nie 
ruchomości iw Soslniowcu, a dozorcami 
domowymi na tle wypowiedzenia układu 
zbiorowego.

Układ ten wypowiedzieli właściciele 
nieruchomości, domagając się zmiany 
jednego punktu, co dio 'wymawiania pra­
cy. Następnie wysunęli również swe żą­
dania i dozorcy domcwi.

Kilkukrotne konferencje odbyte w 
sprawie likwidacji zatargu i zawarcia 
asowego układu zbiorowego nie dały wy- 
rfku, wobec czego siprawę tę przekaza-

Prowokacyjne zachowanie sig mieszkańca Myszkowa 
podczas narodowej manifestacji

Do Sądu okręgowego w Sosiaoiwcu 
wpłynął akt oskarżenia na 31-letniego 
właściciela domu w Myszkowie, Stefana 
żywiołka, w związku z karygodnym je­
go wystąpieniem podczas wielkich ma- 
nifestacyjj (narodowych w aprawie Zaol­
zia.

żywiołek, słuchając nadawanej przez 
radio audycji z Bydgoszczy j słysząc

BĄ zMieie zhieali z wiezienia 
ujęci w Wielkich Hajdukach

Prtzed około tygodniem doncsiffiś.ny 
o zuchwałej ucieczce trzech więźniów 
iz więzienia (przy sądzie grodzkim w Ru­
dzie śl. Początkowo pościg pzoostał bez 
rezultatu.

Dopiero iwe wtorek nad ranem patrol 
policyjny ipnzyitazymał w ogródkach 
„Sohreberciwskich" w Wielkich Hajdu­
kach dwóch pddlejrzapych mężczytm. 
Dopici wadzono iich do komisaiiiratu i 
wszczęto dc-ehodaenia celem ustakoiajiydwaj

ich tożsamości.
W wyniku przeprowadzanego wywia­

du okazało się, że uinzytraymani podali 
fałszywe nazwiska. Lulcte. o maawdsfcach, 
podanych przez przytrzymanych, ipothoja 
nastała w mieszkam' ach.

W toku dalszych dochodzeń wyszło na
jaw, że przytrzymani są dwaj zbiego­
wie z więoienśa: 38-leto. Władysław O-
masta i 44-letni Joachim Witkowski o-

Będzina,

ZEBRANIE RADY 
OBWODU STOPNICKIEGO OZN

W Busku-Zdroju odbyło się pod prze­
wodnictwem przewodniczącego Stopnic- 
kiego Obwodu OZN p. J. Wójcika zebra 
nie Rady Obwodu z udziałem przewod­
niczących wszystkich odlttaiałów.

Tematem obrad były aktualne spra­
wy przedwyborcze i organizacyjne.

o godz. 11 (transmitowane przez mega­
fon) , w Strzemieszycach w kinie „Paw" 
o godz. 10.30, w Porąbce o godiz. 15, w 
Niemcach (sala Resursy) o godz. 17., 
w Czeladzi (klub na Saturnie) o g. 19.

Na wszystkich tych zgromadzeniach 
przemawiać będą kandydaci na posłów 
>pp.: L. Tomaszkiewicz, M. Lipski,, Z. 
Nowaira, Fr. Drożdż oraz pp.: adiw. Pa­
wełek, S. Wolff, W. Szenk, K. Nawroc­
ki i inn.

W ciąju całego przyszłego tygodnia 
odbywać się będą zebrania we wsiach 
i osadach, a w ostatnią niedzielę prze1! 
wyborczą wielkie zgromadzenia.

przywrócenie dodatków rodzinnych, 
zwrot opłat szkolnych, 
przyznanie dodatku za wysługę lat, 
zniesienie podatku specjalnego od u- 

posażeń.
Komitet postanowił domagać się rów­

nież rozszerzenia i usprawnienia świad­
czeń w zakresie pomocy lekarskiej.

W skład komisji weszli pp.: inspektor 
Rożen, jako iprzewodlniczący, sędzia Są­
du okręgowego Tadeusz Miszewski, ja­
ko przedstawiciel Min. sprawiedliwości 
oraz referendarz starostwa grodzkiego 
w Sosnowcu mgr Wiarosław Sendełew- 
ski, jako przedstawiciel Min. spraw we­
wnętrznych.

Plosiedaemie nadzwyczajnej komisji 
rozjemczej odbędzie się iw nadchodzący 
wtorek dn. 25 bm. w inspektoracie 
Plracy.

wznoszone patriotyczne hasła, wyśmie­
wał je, a manifestantów inaiziwail „ryczą­
cym bydłem". Ponieważ działo się to w 
cukierni Targowskiego, zgorszeni goście 
oddali prowokatora w ręce policji, któ­
ra sporządziła odpowiedni protokół.

żywiołek odpowiadać będzie nieba­
wem przed sądem. Niewątpliwie spotka 
go zasłużona kara.

Tymczasem w policji zgłosił Herman. 
ZarlM z Chorzowa, właściciel zakładu 
'krawieckiego i składu materiałów przy 
ul. Powstańców 26. Oświadczył en, że 
jednej z nocy do jego zakładu dostali się 
przez podkop z piwn.cy złodzieje, któ­
rzy skraili materiały na uhraińa warto­
ści kilkunastu tys. zł.

Policja zbadała miejsce, gdzie ipqprzed 
miego dinla przytrzymano Omastę i Wit­
kowskiego. Wśród krzewów znaleziono 
wózek z całym skradzionym materiałem 
Tym samym okazało się, że sprawcami 
zuchwałego włamania °d składu Zan- 
dela są Omasta i Witkowski.

Zebranie
komitetu powiatowego

UROCZ YSTOśCI LISTOPADÓW YCH
Obchód dnia 11 Listopada, uananego 

ustawą z dlnda 23 kwietnia 1937 r., zgod 
nie z tradycją lat poprzednich za uro­
czyste święto Niepodległości, jest wy­
razem najżywszych patriotycznych u- 
ozuć Narodu Polskiego.

Święto to obchodzić będzie całe spo* 
łecaeństwo specjalnie uroczyście i ra­
dośnie w roku bieżącym, w którym przy 
pada 20-lecie naszego Niepodległego 
Bytu Państwowego craz którym dzięki 
■zdecydowanemu stanowisku na forum 
międzynarodiowym najwyższym czynni­
ków- w Państwie, opartemu na jednolitej 
woli całego Narodu Polskiego, powró­
ciła w granice Rzeczypospolitej prasta­
ra ziemia piastowska za Olzą.

W celu omówienia programu uroczy 
stoś'ca, odbędzie się w dn u 21 bm. o 
godz. 18 w Będzinie w sali przyjęć sta­
rostwa zebranie powiatowe. Z udziałem 
przedstawicieli wszystkich sfer miejsco­
wego społeczeństwa.

X OFICEROWIE I PODCHORĄŻOWIE RE­
ZERWY. Wsjyrwa się wszysfckiah oficerów i 
podchorążych rezerwy, i&amresakajych w Bę-

1938 r.. o godz. 11 w gmachu poczty w Bę- 
dzimie, ul. Narutowicza 1 (świetlica PPW) dla 
omówienia i podjęcia w-aanych postanowień. 
Zarząd Związku Oficerów Rezerwy R. P. w 
Będzinie.

X KOMITET WYBORCZY WOJSKOWYCH 
REZERWY. Dzisiaj (iw piątek) w Domu Spo­
łecznym o ogdz. 1® w sald nr 24 odbędzie się 
zebrcmńe delegatów zwijązków sfederc.wam.ych 
w celu zorganizowania akcji wyborczej do eiat 
ustawodawczych. Związki proszone są o obe­
słanie tego zebrania przez 2—3 delegatów.

PROGRAM RADIOWY
PIĄTEK, 21 PAŹDZIERNIKA

5.50 „Dzień dobry"; 6.35 Muzyka; 7.15 Mu­
zyka, z płyt; 7.45 Gimnastyka; 8.00 Audycja 
dla szkół; 11.00 Audycja dla szkół; ,1125 Kon­
cert orkiestry mandiołinastów; 11.57 Sygnał 
czasu i hejoei; 12.03 Audycja południwna; —. 
14.00 Pogadanka apomtowiai; 14.10 Koncert ży­
czeń; 14.50 „Radiofonlaacja kraju"; 14J55 Wia 
domości bieżące j giełda; 15.00 „Skąd ta 
wrzawa, skąd ten ruch, kto odgadnie ten jest 
zuch"; 15.15 Poradnik sportowy; 15.25 Muzy­
ka obiadowa; 16.00 Wiadomości gospodarcze;
16.15 Rozmowa z chorymi ks. kapelana Micha 
ła Rękasa; 16.30 Rymy dziecięce, pieśni na­
rodowe j pieśni żołnierskie Kanoła Szymano­
wskiego w wykonaniu Stasńisłaiwy Konwón- 
Szymano wskśej; • 16.60 Społeczeństwo ptaków,
— pogadanka; 17.00 Miniatury kwartetowe w 
wykonaniu Kwartetu smyczkowego rozgłośni 
krakowskiej; 17.45 „Z nauki o ziemi śląskiej"
— pegrdanka; 17.55 „Przyjechali do ms go­
ście" — słuchowisko,; 18.15 „Wupsio i wapno­
wanie" — pogadanka; 18.25 Wiadomości spor­
towe; ,18.30 Teatr- Wyota-aźni1: „Marta"; 19.30 
Koncert rozrywkowy; 20.85 Informacje; 21..O0 
Chór Polskiego Rsdia; 21.15 Koncert symfo­
niczny z Fiłhi.irmoniiii warszawskiej; 2£;50 — 
„Nowe przemiany poezji polskiej" — szkio 
literacki; 22.45 Muzyka; 22.55 Komunikat bie, 
żacy; 23.00 Ostatnie wiadomości
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Transmisja z Filharmonii
P-ątkcwy koncern. z Filharmonii traasmito- 

wany będzie, jak zwykłe w n swej części na 
w-szystke xo2gl<-śrue polskie. W ozęśc. tej, 
która rozpocznie się o ogdz. 21.15 usłyszę ra 
Posłuchacie jeden z nowszych utworów P.ech- 
mcciinowa — nieom.erAe efektowną rapsodię 
zu temat Pagaru.tjego, .raz poemat sy.Ttfomi- 
ezny P. Rynia i utwór pt. „Uczeń caameksięć- 
todas." Paula Dukiea.

Orkiestrę Filharmoni. warszawek ej dyry­
guje amerykański kapelmistrz Emil Cooper.

Część pierwsza koncertu, trwam:.t:>w>zo 
gcdz. 20 przez Warszawę II — obejmie V 
Symfonię Ca.ókoa^tóegc.

Powrót oddziału konnego pp
Z ZAOLZIA oo SOSNOWCA

Wraz z cddza-iami Obrony Narodowej zi 
Zagłębia, brał również uriz>ał w zajsncm-onró 
Śląska Zaolzańskiego oddział Joanny p<4Jcj. z 
Sosnowca w sile 30 ludzj pod d-ctwem kom. 
Rokossowskiego.

Policjanci nasi w tych dnEch powrócą dc 
Sosncn-ca. W związku z tym poczynomo już 
przygob.-,wanja celem godnego przyjęci. na­
szych granatowych kawaleraystów.

Powitanie odbędzie się w koszerach oddzia­
łu konnego p. p., przy czym wezmą, w nim u- 
dział przedstawiciele społeczeństwa i miejsco­
wych wiadc.

Sosno wiczanin- MrożewskL
ILUSTRUJE DANTEGO

źnamy grafik polski, Stefem Mrożewski, so- 
snowiczanin, otrzymał od jednego z wydaw­
ców holenderskich zamówienie na wielki cykl 
tkoło 80 iulstracyj do „Boskiej Komedii" Dan- 

- tego. Mrożewśki jest autorem m. iin. świet­
nych plansz do „Don Kichota/*, które zdobyły 
mu uzrj;mie zagranicy. Nasz artysta-griafik bę­
dzie ponadto ilustorwał „Histerię św. Ludwi­
ka" Jcćnville‘a. Celem zebrsnia odpowiednie­
go materiału Mrożewśki przybył obecnie do 
Rzymu, gdzie przystąpił do prac przygotowaw­
czych.

Wyrodna córka
ZNĘCAŁA SIĘ NAD 

STARUSZKĄ - MATKĄ
Do poAicłji w Myszkowie •zgłoszemo do- 

/łiesienle na mieszkankę tej miejscowo­
ści 28-letnią Bronisławę Paligę (Ko­
ściuszki 25) za mdeludzkie obchodzeni,e 
się z maitką. Jak stwierdzono w iprzepro- 
iwadzonym dochodzeniu, Palika biła i ko 
pała matkę, liczącą 76 lat i wyrzucała 
ją z domu, tak, że staruszka zmuszona 
była żebrać j spać pod gdym niebem.

W wyiniku dochodzenia prokuratura 
Sądu okręgowego w Sosnowcu ipociągnę- 
ła Paligę do odpowiedzialność; karnej.

Rozprawa przeciwko Pal .dze odbędzie 
się w Sądzie okręgowym w Sosnowcu 
w najbliższych dniach.

------ oOo—-
17-letni złodziej
UJĘTY PRZEZ POLICJĘ

Pol.cja I komisariatu w Sosnowcu u- 
jęla 17-letnego Leszka Janickiego, za­
mieszkałego przy ulicy Mariackiej 12, 
który w dniu 18 bm. ina ulicy Modrze­
jewskiej w Sosnowcu wyrwał z ręk. 
Walerii Okońskiej z Piasków torebkę z 
zawartością sześciu złotych. Młoduoia- 
nego złodziejaszka przekazano dó dy­
spozycji władz sądowych.

Onegdaj w nocy ujęto Mariana Ogon­
ka z Dąbrowy, poszukiwanego dla od­
bycia kary z tytułu wyroku sądowego. 
Poza tym Ogonek dokonał ostatnio sze­
regu nowyioh kraldzieży. Zatrzymanego 
Ogórka przekazano do dyspozycji władz 
sądowych.
X EMIGRACJA D0°PERU. Konsulaty pe«i- 

wrńskie otrzymały instrukcje od w.voićh włazi?, 
zwierzchnich, aby wstrzymano wydawanie wiz 
emigrantem. Należy podkreślić, że kwota imi- 
grzcyjna, przypadająca nu Polskę została na 
rok bieżący już wyczerpana. Konsulaty pe.-u- 
wiańskie wz emigrantom z Pcłski udzielać o- 
becnie nie będą. Zarządzenie to będzie utrzy­
mane w mocy aż do czasu prjyran.mia nowej 
kwoty imńgiracyjnej dla P»lśki.
(X „WIECZÓR JESIENNYCH ŻYCZEŃ". Za- 
eząd Związku rezerwistów kolo VI Sosnciwiec- 
Środala urządza w sobotę dnia 22 bm. o ogdz. 
20 w sató rai terenie f-my C. G. Schoen (Che­
miczna 12) zabawę p. n. „Wieczór jesiennych 
życzeń". 20 proc, czystego dochodu organiza­
torzy przeznaczają na Fundusz Obrony Na­
rodowej, resztę zaś na zakup mundurów dla 
członków Koła. Wstęp dla pań i członków 1 
zł, dla panów 1 zł 50 gr od osoby wraz z gar-

Z Wystawy „Dziecko w Polsce"

Na Wystawie „Dziecko w Polsce" ubezpieczenia społeczne w szeregu fotomontaży anbraaowaiy swoją dzkłaainość w zukrasie opieki 
nad dzieckiem. Na zdjęciu następujące cyfry z roku 1937: dzieciom słabowitym wydano 123.000 kg tranu, na obozach wypoczynŁn. 
wych byio 5189 praociwcników młodocicmych; dodatków dla dzieci wypłacono 1.100.900 zi, rent sierocych — Mk-774XKX> zł, na kotame 
i półkolonie wydano 1.500.000 zł dla 45.265 dzieci, dożywiano 260.727 dzieci, mączetk odżywczych rozdano 4.405 kg; szczepień ochron­

nych 70.164, szczepień przeciwgr-iźLicaych 2.574; prowadzono 122 kuchen mlecznych i 187 stacyj icjpieki nad imibką i dziecJdem.

Czy Kot z Dąbrowy
został zamordowany i utopiony w Wiśle

Jak donieśliśmy wczoraj, % Wisdy pod 
Warszawą .wyfiówiono w ub. wtorek 
zwłoki mężczyzny, znajdujące się już 
w rozkładzie.

W kieszeni ubrania trupa znaleaiciro 
róźine dokumenty, a m. in. legitymację 
LOPP na nazwisko Mieczysława Kota 
z Dąbrowy.

Jak wykazała sekcija zwłok Kot został 
uprzednio zamordowany, a nastgpniie 
wrzucony do .Wisły.

Kot,' jak w swoim czasie donosiliśmy, 
zamieszkały ostatnio w Dąbrowie z 
matką i siostrą przed dwoma miesiąca­

Won sposobność i mazaniu iransahji Wlowli kroniką ZAWIERCIA
Trwający obecnie .Jesienny Pokaz Targc-1 

wy" zorganizowany staraniem śląskiego To­
warzystwa Wystaw i Propagandy Gospodar­
czej na terenach wysbstalowych Tairgów Kato­
wickich — zgromadzi! liczne eksponaty z naj­
różnorodniejszych dziedzin rodzimego prze­
mysłu, wśród których znajdują się przedmioty 
niezbędne w gospodarstwie domowym

Poszczególne działy, jak: meble, wyroby 
rzemieślnicze (specjalne stoisko cechu ślusa­
rzy budowlanych), radiowy, księgarstwo, wy­
roby artystyczno-ludoiwe, piękne kilimy, tka­
niny, narzuty i w. in. dają otozję do zaopa-

Dnia 6 listopada
każdy obywatel spełni swój obowiązek 
i przez oddanie głosu zadecyduje o wy­
borze posłów.

ŻYCIE GOSPODARCZE
Kawy i herbaty w Polsce nie zabraknie

NATOMIAST CENY, NA SKUTEK PODWYŻSZENIA OPŁAT, WZROSNĄ.

Od pewąego czasu krążą pogłoski, że 
już w najbliższych dniach zabraknąć 
może w Polsce herbaty i kawy, co spo­
woduje też znaioaną zwyżkę cen tych 
artykułów. Zjawisko to ona wystąpić 
jako wynik niedostatecznego iw okresie 
grożącego konfliktu zbrojnego, diawOEU 
do Polski. artykułów kolonialnych, przy­
łączenia do Pclski Śląska Zaolzańskiego 
który jest dtużym konsumentem tych 
artykułów, oraz braku pewnych gatun­
ków k&w i herbat na rynkach zagrani­
cznych, co zawsze pociąga za sobą pe­
wną awyżkę cen.

Jak w istocie sprawa ta się przedsta­
wia? Sfery fachowe informują, że nje 
ma obawy, aby zabraknąć u nas mogło 
jixż w niedługim czasie artykułów kalo-

mi opuścił dom, w poszukwaniu praty 
i odtąd zaginął p> mm wszelki ślad. 
Matka zaginionego zwracała się w swo­
im czas-e do policji z prośbą o odszuka­
nie zaginionego syna.

Na wiadomość o wydobyciu z Wisły 
zwłok zaginionego Kota, wczoraj wy­
jechała do Warszawy jego rodzina, ce­
lem obejrzenia zwłok i ustalenia ich toż­
samości. Jak wEipominaliśmy bowiem, 
w kieszeniach zamordowanego znalezio­
no poza legitymacją LOPP na nazwi­
sko Kota i inne dokumenty, oo utrud­
niało konkretne ustalenie tożsamości 
zwłok.

trzenia się przed zimą w tanie i pożytecznie 
przedmioty, jakości gwarzntewanej i zakupio­
ne wprost od producentów.

Wzrastająca z dniu, na dzień frekwencja na 
„Jesiemmym Pokazie Targowym" dowodzi), iń 
obecna imprez?., handlowa okazała się pożyte­
czną, a liczaie transakcje handlowe przekona­
ły 'wystawców o chłonności śląskiego rynku.

Obecny .JESIENNY POKAZ TARGOWY" 
trwać będzie tylko do 23-go bm. Kto zatem 
nie zwiedził dotychczas jesiennej imprezy 
handlowej winien to jaknsjweześniej uczynić.

inaałnych, a przede wszystkim kaiwy i 
herbaty.

Istotnie w peiwmym okresie, który 
odizinjac®al s.ę napięciem zarówino na 
świecie jak i iw Polsce, sawainkonwaHy 
dowozy z zagranicy pod tym względem 
i zauważyć się dał u nas zmacanie Zwię­
kszony ipoipyt na te artykuły, ostatnio 
jednak powoli wszystko wraca do nor­
my.

Natomiast istotnie zanotowano u nas 
■moanietjszą tendencję cen na niektóre 
artykuły kolonialne. Na rynkach zagra 
niczpych bowiem, ina skutek braku perw- 
mych gatunków herbaty, jak „Suma­
tra" i „Jaiwa“, nastąpił iwamożony po­
pyt na herbatę oeylońską, której podaż 
jest coraz mniejsza^i dlatego .ceuK. usi

zwyżkują.
Również na rynkach zągranteąjyćh, 

w okresie gorączki wojennej, zakupy.’ 
wane były bardzo znaisne zapasy kaw 
i wykorzystane zostały duże kontyingen 
ty, co przyczyL-ńć się musiało do mocnej 
tendencji cen.

Jeśli zaś chodzi o sytuację iw krdju, 
to .stotnie, na skutek przyłączenia do 
Polski śląska Zaolzańskiego, zauważyć 
się tam dał duży popyt na kawy brasy, 
lijskie, a szczególnie niebieskie, poczy­
nione już jednak zostały kroki, zmie­
rzające do nasycenia tej połaci kraju 
tym artykułem i odpowiedniego tam 
zaoganizowajnia tego handlu.

Natomiast (podwyższanie opłat pray 
.mporcie kaiwy i herbaty, przeznaczo­
nych na eksport, pociągnę za sobą pe­
wną zwyżkę cen kaiwy i herbaty, ale 
będzie oma miewdelka.

Kurs wyszkoleniowy LOPP
DLA NAUCZYCIELSTWA

Staraniem miejscawcego obwodu powiatowe­
go LOPP w Zawierciu zostaje zorgamiwwa- 
ny trzydniowy kurs wyszkoleniowy dla, nauczy­
cielstwa z terenu Zawiercie i powiatu. Kuk 
ten rozpoczyna się dnia 24 bm. o godz. 8 W: 
no w sali szko.y powszechnej nr 4 w Zariar-

Taki sam kurs zostanie zorganizowany w 
Siewierzu w dmr.ch od 27 do "0 bm. włącznie, 
również ’ dla nauczycielstwa. Wykładowcą bę­
dzie instruktor powiaitowy OPLG p. St. Brzo­
zowski.
X NA BUDOWĘ SZKÓŁ POWSZECHNYCH. 
Komitet Towarzystwa popierania budowy 
szkół powiszechnych w Zawierciu zaigrtzo,''*1 
zbiórkę uliczną w dniach 2 i 9 października zb. 
Zbiórka ta dala 585 zł 47 gr.

Kucharze wzorowymi mężami-
W PARYŻU

Jeden z daienników paryskich 
prowadzał wśród 600 kucharzy 
ankietę, co do ich pożycia mażłeństa^ 
go. Z otrzymanych odpowiedzi 
się, że kucharze — przynajmniej pari*' 
scy — są wzorowymi mężami-

W ostatnich trzech latach zdarzył sę 
wśród 600 kucharzy tylko jeden iwDIP3: 
dek roawodu i to z winy żony. Goi0^ 
przedstawia się kwestia stałości ntó- 
żeńskiej wśród kelnerów, gdłzbe na 1 
przypada 12 rozwodów.

„Motyl sceny" w sukni
ZE SKRZYDEŁ MOTYLI

Pewna airtystka scen włoskich, odznaewi?^ 
się wyjątkową gracją i z tej racji •
„motylem sceny" wystąpiła na uroesys 
swych zaślubin w sukni, przybranej skrzy 
kami motyli. Dla egzotycznego pi®ybram-'i 
knii zakupiono w muzeach przyrodniczych i 
zbiorach prywatnych kMlka tysięcy sztuk 
tyli przewi-ńnie okaiaów fauny pod.zwro*1'3
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proces Plewickiej w Paryżu

Kto porwał generała Millera?
Z tajników rosyjskiej dżungli emigracyjnej

w .paździerńku roku ubiegłego Pa- 
poruszony został wiadomością o ta- 

zniknięciu wysokiego dostoj 
JT Migracji rosyjskiej, prezesa Zw. 
^iskowych Rosyjskich, generała Mid- 
22. Ślatotwo wstępne wykazaH ze 
Sk samo, jak w PO1’™*" 2®11- ™®- 
^abyłia tu czynna ręka scwiecka. 
Kto okw*> “S. to P»™™» doko- 
i Minerał Skobli®, rown.ez przebywa- 

“IParyżu, Który

Wawiaaloi ż tym areszteww tooe 
gńfcai s“”a tee®yź 
_j-e Plewicką.

W najbliższej '.przyszłości sprawa Ple- 
^ckiej znajdzie się iprzed paryskim są- 
A^praysięgłych. Równocześnie rozpa­
lana będzie mę'

gen. Skobłima, który tzmaSkł w dlwanau 
Se goillzin po potrwaniu gen. Millera-.

Śledztwo, prowadzone przez 12 mo>e- 
riecy było niezwykle wyczeppujące. — 
2bad’ano kilkuset świadków, iprzeprowa 
djcoo liczne rewtizje, przejrzano stosy 
dokumentów, przeprowadzono szereg 
ekspertyz, zmcfoilńzowamo służbę śledczą 
nie tylko we Francji. Przysięgli bęłią 
musieli odpowiedzieć na pytanie

czy istotnie generał Miller stał się 
ofiarą porwania i czy porwania te­
go dokonał Skoblin przy udziale 

żony swojej, Plewickiej.
W myśl ustalwodastwa francuskiego 

żona -nie odpowi ada za czyny męża, na­
wet w tym wypadku, jeżeli 'widdlziała 
o jego planowanym przestępstwie. Bę­
dzie więc można skazać Plewicką tylko 
włtedy, jeżeli uda się przeprowadzić do­
wód, że była mu pomocna.

Wszyscy świadkowie są zgndini z tym 
że Skoblin mie mógł zrobić niczego bez 
jej wiedzy, że musi ona znać całą spra-

medzieć, kto porwał gen. Millera
i co się z nim stało. Ale Plewicką 

milczy.
Czy birała udział w zbrodni!, czy do 

aej dopomogła? Akt oskarżenia opiera 
się na tym, że po porwaniu starała się 
sthrarayć dla Skoblina nieprawdziwe ali­
bi. Jeżeli chodlza o sprzeczne śei w zezna­
niach, Plewicką tłumaczy się słabą pa- 
Mięaą, stanem nerwów. Na pytanie, 
dlaczego ukryła przed władzami notes 
męża, zapisany szyfrem, nie umie dać 
dotychczas odlpowióltei. Kiedy sytuacja 
w śledztwie stawała się groźna, oskar­
żona, przebywająca w więzieniu, iwybu- 
cnala płaczem, albo też obrzucała świad 
ków obelgami za rzekomo kłamliwe ze­
znania. Broni się zaciekle i konsekwen­
tnie. . ;■

Tymczasem liczni świadkołwie dają 
""yw przeświadczeniu,
“ była nie tylko współuczestnicz. 

ką zbrodni, ale i jej inspiratorką.
Wiedze śledcze są ustawicznie zasy­

pywane listami), których autorzy przy-, 
noszą coraz nowe rewelacje o olbrzy­
mich sumach, wydawanych przez Skc- 
blina, o bliskich kontaktach Plewickiej 
z GPU. Są to przeważnie porachunki 
osobiste, poza tym każdy z „reweiath-

i™%SAVOY” Sosnowiec ul. 1-Maia I.
TEL. 61-901 PODZIEMIA — TEL. 62-791

Od 15.X.1938 REWELACYJNA ZMIANA PROGRAMU;

IWInH! HERA ZWAŃ: Tango argentyńskie —- Poleczka.

NINA LELEWSKAsPaso -Doble-W alczyk-Paj acyk

Atrakcyjna para taneczna RENEE-RI:
AKT AKROBATYCZNY — RAPSODIA WĘGIERSKA 

Świetna orkiestra
HENRYKA ARSKIEGO i NORBERTA BILSKIEGO 

UWAGA—UWAGA—Już niedługo w „SAVOY’u’'????

15-letni chłopiec pod zarzutem
utopienia trzyletniego dziecka

Sąd Apelacyjny ,w Katowicach rozpa- 
trywał w środę sprawę 15-letnoego Ger­
harda Brunona żogaiy z Szopienic ska­
zanego w I instancji ina bezterminowy 
dom poprawy za to, że 1 łipca 1937 
wspólnie z 12-letmm Stanisławem Orze- 
gowskim utopił 3-letniego Mariana 
Krawczyka.

Żogała wspólnie z Oirzegowskdim przy­
prowadzili na most na Rawie w Szopie­
nicach Krawczyka, którego Orzegow­
ski rozebrał dó naga, a następnie strącił 
do rzeki, żogała zasłaniał Orziegolwiskie- 
go przy tym wybryku.

Gdy scenę tę zobaczy!! znajdujący śię 
iw pobliżu 11-tetni Adolf Kokot i chciał 
zaalarmować ludzi, żogała od/pędiził go 
kamieniami eli miejsca wypadku.

Ciało utopionego chłopczyka znale­
ziono dopiero po upływie tygodnia.

Marno stanowcze®:? twierdzeirua śiwiad 
ka Kokota źiogała wypiera się iwiilny, 
twierdząc, że iw ogóle tego dnia nie byfi 
na miejscu wypadku.

Jak wynika z opinii nadesłanych są­
dowi przez policję, proboszcza i kierow­
nictwo szkoły, żogała mimo młodego 
wieku był chłopcem na wskroś zepsu­
tym i zdemoralizowanym. Palił nałogo­
wo papierosy, pół wódkę i wtłoczył się 
po nocach. Należy przy tym nadmienić 
że według miarodajnej relacji, żogała po 
wyaloku I instancji absolutnie nie zmie­
nił trybu życia.

rów“ ma nadzieję wypłynięcia przy 
okazji zezinań i procesu, zwrócenia na 
siebie uwagi.

Nie ulega wątpliwości, że proces Ple­
wickiej, który zapewne nie odsłoni mro­
ków dżungli emigracyjnej, da w każ­
dym razie sporo sensacyjnego materia­
łu.

Drugi sprawca zabójstwa, Stanisław 
Orzegowski, który z powodu zbyt mto-
dego wieku ne jest objęty aktem o- 
skarżenia, również wypiera się winy,, 
twierdaąci, że wcale tam nie był i z żo- 
galą nie ,jkamracił“ się.

Wezwani przez obronę świadkowie 
cdwodr.wi, przeważnie niełetn-.i, zezna­
wali niejasno. Na wypadek, gdyby Są|i 
uznał winę oskarżonego za udowodnioną 
obrońca oskarżamagu iprosil o zawiesze­
nie wykonania mu kary i oddanie go 
pod dozór rodziców.

Sąd po naradzie postanowił odroczyć 
rozprawę do dtaiia 28 bm. gcfe 9 rano 
celem pcimotwnsigo (przesłuchania funkcjo 
nariusza policji Plusaczyka z Szclpiemc, 
który prowadzi! w tej sprawie dochodzę 
.rnia i przesiluchówiał koronnego świadka 
w tym procesie, Kokota.

DOBRA INFORMACJA
— Wczoanij zrobiłem kawał: udałem się de.

biura informacyjnego i zażądałem infoimacj: 
o sobie, ,

— I co ci poiwiiedaieH?
— Ostrzegli mnie przed samymi sobą.

SZCZĘŚCIARZ
— Tem Edek, to ma jednak szatone szczę­

ście w kartach.
— Naipriizdę?
— Tak jest. Jeszcze og nikt nigdy nie przy­

łapali nia; oszukiwaniu w grze.

S"p o ’r t "|
PRZED MECZEM Z NORWEGIA

Niedzielny mecz z Nonwegią będzie 89-tym 
spotkaniem naszej reprezertbacjli pfflkarotóiej. 
Z rozegiimycih dotąd S8 meczów wygrano 33, 
przegrano 40, zremisowano 16, stosuneik bra­
mek 198:193.

W drużynie, która walczy z Norwegami, nie 
ma ani jednego- debiutanta, a najstasźymi re- 
prezen/iinb.-imij są: W-odarz 27 mecz i Szczepa­
niak 26 miecz. Na meczu z Norwegią będzie 
obchidzony jubileusz obu tych .piłkarzy, z tej 
okazji otrzymają cni podarunki? od zarządu 
PZPN.

Jak wiadomo, ostatnio z Norweg:mi gnili­
śmy w Berlinie i wydarli nam oni brązowy 
medal olimpijski. Spotkanie niedzielne będzie 
za tym rewanżem.
WYŚCIG KAWALERII POLSKIEJ 
W GRUDZIĄDZU.

W Grudziądzu rozegrany został wielki bieg 
kawalerii polskiej na dystansie 5.600 mtr. — 
Zwycięstwo odniósł rtm. Bobiński- na „Delice** 
przed rtm. Rylke na „Erosie", por. Wojnaro­
wskim na „Amiperze" i por. Wołkpwiczem na 
„Zazułi".
BIEG SZTAFETOWY BOGUMIN—CIESZYN 
11-GO LISTOPADA.

Polski Związek Lekkoatletyczny wystąpi! da 
okręgu śląskiego z propozycją zorganizowa­
nia na Śląsku Zaolzańskim w dniu 11 listopar 
da biegu sztafetowego Cieszyn — Bogumin o 
charakterze pnepagandawym.

Byłby to bieg jednej tylko sztafety na wzór 
sztafety Olimpia — Berlin w reku 1926. Za­
kończenie sztafety stanowiłaby miniaitura 
słupa granicznego. W biegu tym, podzielonym 
na odcinki jednoikilometrciAe, startowi liby. za­
wodnicy śląska Ziiolzańskiegci j Śląska Górne­
go, a na zakończenie mogłoby wiż!ąć udział’ 
kilku biegaczy z innych igiast kicju.
BOKSERSKIE MISTRZOSTWA KL. B.

Drużynowe mistrzostwa bokserskie śląska 
w klasie „B“ — rózpoczną się z dniem 20 li- 
stapsd.-i, Do mistrzostw tych zgłosiło się 9 
klubów', a to: Policyjny (Katowice), Dąb (Ka­
towice), Strzelec (Kaiiic.wice), Makkabi II 
(Sosnowiec), BKS. „Strzelec" (Sosnowtoc), 
Nordia (Sosnowiec), IKB II (Świętochłowice, 
Brygada (Częstochowa) i Maflckrbi (Często­
chowa). Mistrzem w tej klagie zostanie zape­
wne Policyjny z Kirtowic, który posiada- w 
swych szeregach tifcich bokserów, jak: Pawli­
ca, Nowakowski i Piłat. O drugie miejsce 
walczyć powinni Dąb katwneki i częstocho­
wska Brygi: da.

Biesiada ryżowa
Nie motŁnsi powiedzieć, by mam bankieta, 

wydanego pnzaz i.-ixiba®adoina chińakŁege w 
Londynce, w dniu 10 października, dla uczcze­
nia dnia „wołńcści Chfm" — było uiro-m-aico- 
ne. Gdy biesiadncy, n: leżący do najwyższych 
sfer społeczeństwa angielskiego, z< isi'eidK na 
przepisanych cerenw)mi-’(iem| dlypłcmatyczmym, 
miejscach — podano na cienkich, prawie .prze­
zroczystych t.-ćerzadh ai najjp.i iwdziiwsżej chiń­
skiej .porcelany — najpraraidzi-wiszą chińską po­
trawę — ryż. Na drugie dianie też ryż. Na 
trzecie danie talk samo ryż tylko w innym so­
sie, I tak kolejno z 15 rs®y zmętniło się na­
krycie i wnoszono dania, których podstawą 
nieodmienną był ryż. A jednak kunszt kuchni 
chińskiej — sprawił to, że wybwcimi biestaid- 
nicy znajdowali w podawanych potirawuidh ry- 
żdwych coraz ł>o nowy j coraz subtelniejszy

Karty i Miłość
Adaptacja autoryzowana 

EUGENIUSZA BAŁUCKIEGO 
ó ------- 35>
żaden z wh tnie znajdował ańc dzi/wnego w tym, 

w °beonęj sytuacji obaj rozprawiali z niezach‘wia- 
wiarą o bliskiej przyszłości ofpromieniiameó btas- 

6111 i bogactwem, jaik o sprawie samej przez się 
W krótkim azasie poEmali się o tyle., iż 

A Mierzył bez zastrzeżeń, że dragi osiągnie swój 
“stateczny ceł.

Wadaiw Dratszewski zajmował traecaorzędne sta- 

fabryce mebalurgaznej, poświęcając wue- 
g__ne godziny na opracowanie iprojdktu ipewimej ma- 

y, ściśle wiązanej z iwidiotkamii na świetne jutro. 
paa^ iwyalazków, z których ostatni miał 

i . 16 Powodzenie j szeroki, (popyt na rynku, aie iim- 
®ieł znalazł się wówczas -w tak ciężfldeh warunkach 

g/^^biych, że musiał go sprzedać za> beaceni, przy- 

, się z daleka, jak jmni ciągnęli pokaźne zyski
“ pracy.

Czuł się >wskultek tego oszukany przez slpołe-
i Rie izaniedibałby, oczywiście, żadnej moż-

by wziąć odwet. W rozanorwach anj on, amn

Wehlen-Bojemski mie poruszali nigdy kwestii prawa. 
Obaj mieli swój cel, a jak się do miego ustosunkuje 
kodeks karmy, to ich ma mazie nie obchodziło. Jeśli 
nawet w tym okresie Wehlenoiw:-Boj emskiemu magdy 
nie przyszło do głowy, by podczas gry powiększyć 
swoje szanse przetz zastosowanie różnych, oczywiście, 
zabronionych pociągnięć, to jedynie dlatego, że ucie­
kanie się do chwytów szulerskich uważał za niegodne 
swojej osoby, mie odmawiając jednocześnie tego pra­
wa swoim partnerom, uznanym mistrzom tej sztuki.

Pomysł oraz iprzeznaczenie apairatu, nad którym 
inżynier teraz pracował, były z początku miiezmiane 
Wehleni-Bojemsikiemu; i wiedział tylko, źe maszyna 
ma w jakiś sposób współdziałać z wynalazcą przy 
zdobywaniu fortuny.

Wehlen-Bojemski prawie każdego wieczora zja­
wiał się w pokoiku na podldlasizu, zastając niezmiennie 
inżyniera ipochyllcinego nad deską kreślarską. Nigdy 
mu nie cipowiaidiaił o własnych przeżyciach lub o przy­
godach — jedynym tematem jego rozmów były pie­
niądze. Wszystko inne było już dlaJwtno gotowe. Poznał 
na wylot ludzi zbierających się przy zielonym stole, 
czekał tylko na odpowiedni moment, by wkroczyć do 
jednego z największych domów gry i wydać .pierwszą 
bitwę, otwierającą dlrcigę do dalszych zwycięstw.

Już obejrzał mieszkanie, które miał zamiar wy­
nająć, wybrał starannie całe umeblowanie do (przed­
pokoju do kuchni włącznie.

Dc rozpoczęcia nciwego żyćia brakowało mu jedy­
nie piętnastu tysięcy złotych, z tego mniej więcej 
trzecią część musiał poświęcić na różnego rodzaju 
wydatki połączone z urządzeniem mieszkania, reszta 
stanowiła kapitał obrotowy, to jest była prizieaniacao>- 
na na grę.

W memencie pełnej gotowości bojowej uważał 
ten brak pieniędzy za złośliwe figle losu. I ozidwiek, 
który nigdy nie wątpią że <w krótkim czasie tę kwotę 
powiększy dziesięciokrotnie, zaiczął sę obawiać, iż tep 
przeszkody nie jpokona...

— Mogę ci dać tyle pieniędzy, ile potrzebujesz 
napoczątek — powiedział ipeiwnygo dnia Drasaewski, 
gdy Wehllen-Bojemski' iwszadł wieczorem idb jego po- 
Itokiu, zniechęcony bezowocnymi poszukiwaniami.

— Jak to? — Całe dwadzieścia tysięcy?
— Tak. Możesz nimi .obracać .cały dzień... Nawet 

półtora dnia, potem muszę otrzymać z powrotem 
całą kwotę.

— A jeśli to się okaże niemożliwe?
Drasaewski pobębmił palcami po desce kreślar­

skiej i obrzucił Wehlena-Boijemskiego spokojnym 
spojrzeniem, jak gdyby go nie zrozumiał-

— No, tak... — odpart niewzruszenie. — Cały 
piątek 'jest do twojej dyspozycji i sobota do szóstej 
.'wioczarem. O tej gcdziimie musisz m!j zwrócić pienią­
dze.
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Dnia 6 listopada
wszyscy do urn wyborczych

SZKOŁA POWSZECHNA — JAKO W YRAZ WDZIĘCZNOŚCI DLA K. O. P.
Na Kresach wileńskich w Orar.i:ich miejscowa ludność, pragnąc "uczcić zasługi Korpusu O- 
chrony Pcgr.inicza wybudowała szkołę powszechną, nadając jej imię dowódcy KOP gen.

Kruszę jakiego. Na zdjęciu moment poświięcentai szkoły w Granach.

NA KANWIE

Nieboszczyk- cudotwórca
Zemsta zza grobu

Hazardowa gra w „dwadzieścia je- 
den‘: fiiąginęla sdę już dhigje godainy.

Praed B?rj:amiinern Mozesem pię- 
łjnzył się stos ■wygra.r.iyeh monet, a poa»- 
sitafl: gracze śted®iłi go >z nieukrywaną 
iZawiśctią.

Mozes w milczeniu oceniał swe kar­
ty. Po czyni wyjhągtnął rękę i rzekł:

— Bioirę.
Wówczas mastąpiia rzecz niaoozek1- 

•wana. Mianowicie Mazes, nie Oiążyw- 
szy wziąć karty, jęknął „umieram", — 
spad? z.krzesła na podłogę i zastygł.

Gracze jpcćibiegl;: do zmarłego.
— Dtziwma rzecz — mruknął pochy­

lony nad awtokami Jakub Konarski. — 
Daiiwma rzecz dlaczego błogosławionej 
pamięci Mcoes powiedział „Korę". Trzy 
ma w ręku dziewiętnaście. I nie bal się 
ryzykować?

zaraz na tamten świat zacznę wysyłać.
Z 'tymi słowy pan Mozes .zerwał się z 

podtogś, chwycił kra?sło i poiazął nim 
okładać nieszczęsny:h (płctkarroy.

PirzeraźSiiwe krzyk i odgłos łamanych 
mebli zwabiły sąsiadów, którzy iwispól- 
n.ymi siłami, obezwładnili rozjuszonisgo 
pana Mozesa.

Nie na tym jednak koniec awantiyy. 
Bowiem pokrzywdzony pan Konarski 
skierował. sprawę do sądu, który ska­
zał krewkiego umarlaka ma tydizień are­
sztu z zawieszeniem.

rachowanie.
— Co znaczy wyrachowiainiie? ślepy 

traf nwina wyrachować ? On mq?d wie­
dzieć, że akurat ipójdze dwójka? Bym 
mie prayipusaoaai, że tragicznie zmarły 
Moaes...

— Dlaczego właściwie byś pan mie 
przypuszczał? Zgasły w kwiecie .wiiefcu 
Mozes mie miał bynajmniej tak bamdlzo 
nadawyozajmej opinii. Mówiono o nim, 
to, tamto, owo...

— Znaczy sdę, żeśmy gtrałi po prosto 
z łobuzem? Z cudictlwórcą? Szkoda, że 
(Przed tym o tym nie wietóatem. Powie 
działbym parę słówek ipowiiększającemu 
grono aniołków Mozesowi!

W tym momencie pan Konarski o- 
trziyma! potężnego kopniaka, po czym 
głos zmarłego Mozesa obwieścił:

— Aa, łobuzy! Dranie, podlece, ordy­
narne, psia kresw! Takie rzeczy mówi: 
się o nieboszczyku?

Atoli nie umarłem jeszcze, tylko chiwi 
Iowo mi się .zrobiło niedobrze. I dlatego 
zamiast sam wyzionąć, was wszystkich

Jeszcze jeden „pieniądz”
W YCOFANY Z OBIEGU

Niedaiwm kacyk jednego z plemion murzyń­
skich zakazał swym podwładnym płacenia za 
nabyiwcne towfiry muszłami monskia.ii. Przy­
czyną główną tegc- zakazu był fakt, że mu­
rzyni', nabywając tyiboń <w sklepiku swego ka­
cyka., zasypywali go forimataie bezwjmlnścio- 
wymi muszń:in»i, pciAohijąc się na istniejący 
zwyczaj przyjmowania muszla, jako środka 
płatniczego.

Obecnie nadchodzi wmadomość ;że na dru­
gim krańcu świata Gucitemali wyszło rozpo­
rządzenie, zabraniające tuziemcom posługiwa­
nia się ziarnkami kakaowymi', juiko środkiem 
płatniczym. Tym razem .podobno ziarnka ka­
kaowe wskutek zbyt cbfitych zbiorów — zde- 
wal.uoweiły się.

KINO „EDEN4
Najsławniejsza para śpiewaków 

Jeanette Mac Donald, Nelson Eddy 
w filmie 

ZŁOTOWŁOSA 
Dła uniknięcia natłoku i dania możności 
oglądania filmu wizystkim rozpoczynamy 
seanse I o godz. 15,30, II o godz. 17,30,

III o godz. 19,30 i IV o godz. 2130. 
W.niedzielę I seans o godz. 13,30.

DZIŚ

KINO Indyjski Grobowiec
Zazdrość potężnego maharadży ściga ukochaną przez stolice 
świata Bombaj, Londyn, N. Jork.
Obsada: La Jana, Frits van Dangen, Gustaw Diessl, 

Theo Lingen, Kitty Jantzen
Pocz. o godz. 17.30 w niedzielę o g. 15.30

SOSNOWIEC — Redakcja: Piłsudskiego nr. 
Teł. 61064. Skrytka pocztowa 62.

Administracja; Piłsudskiego 4. Tel. 61073 
aaui.r. tut aaczakny prayjipuje 
oAgodŁ M - 11 od b - L

Rękopisów redakcja nae zwraca.

JEST fltSZIU MmilH
Należy stosować racjonalne armatury 

i odpowiednie żarówki
Bezpłatnych fachowych wskazówek jak należy racjonalnie 

oświetlać udziela nasz Wydział Propagandy.

ELEKTROWNIA OKRĘGOWA
W ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM S.A.

Pieczarki w aieczaracn hsdmiie
Jedno z paryskich towarzystw ogircdmiczych 

przedłożyło zarządowi misista wniosek w spra­
wie wydzieraiiwienia części słynnych paryskich 
krtakumb pod hodowlę pieczarek. Podobno 
takie pieczarki, hodowane w prawdziwych 
przedhistorycznych pieazarach, ciągnących się 
nśi przestrzeni kilkunastu kilometrów pod sto­
licą Francji, mają mieć nadzwyczajny smak.

Podchny wniosek przedstawiło niedawno gro 
no hodowców pieczarek władzom miejskim w 
Rzymie. Ze mizględu jednak ma religijny cha­
rakter katakumb rzymskich, dziwny ten wnio­
sek został bez dyskusji odrzucony.

IW

J DROBNE k 

litlSZEIIl y
LOKALE

2 POKOJE
z kuchnią do iwąinaję- 
cia. Sosnowiec, ul. Kró 
lewaka 3. 4’29

w śródmieściu tab x 
peryferiach miasta Sc- 
mówca Wm (pod w- 
sz.ta.ty o powćerzcta: 
cd 250 do 400 m kw. 
Oferty wraz z plaaest 
i warunkami prosimy 
skladlać do Aininistre. 
cjó pod „Wuibe“. 4722

POSADY 
i PRACE

Różne
POMNIKI

i rzeźby 
oraz wszelkie 
betonowe poleca 

nio „Wiktoria" 
wa, ul. Narutowicz 
41, tel. 68-456. M? 
ue warunki płat®®± 
Robota gwarantów-

LECZNICA^

PRZYCHODNIA 
„Pomoc" chorób 
nych i weneyczny* 
Sosnowiec, 3-go W 
31. *

KINO-TEATR 
nRTnii”

Największy i najpiękniejszy romans filmowy' 
jaki stworzyła Ameryka!
Film, który kosztował miliony.

„ROBIN HOOD”
W roli gł. EROLL FLYNN i OL1YIA DE HAV1L_LAND
UWAGA: Ze względu ma wysoką wartość artystyczną tego fij; 

mu u^rasaa się o przybywanie ma początek seat-- 
o godz. 17.30, 19.30 i 21.30 __

Ł .2 Wiersz milimetrowy jednotomowy: na i-ej stronie, względnie przed tekstem 1 zŁ; w tck- 
| u ście 60 gr.; za tekstem 45 gr. Ogłoszenia drobne do 20 wyrazów 10 gr. za wyraz, ogłosze-

« nia drobne zawierające ponad 20 wyrazów 20 gr. za każdy wyraz. Szerokość szpalt 70 mm: 
w niedzielę i święta 25’/« drożej. Układ tabelaryczny 25"/» drożej. Numery dowodowe płatne.

O Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca Administracja nie odpowiada.

SERYJNE DROBNE OGŁOSZENIA, 
tj Ho 10 wyrazów w każdem koszW* 

30 drobnych ogł. 20 sł.
20 drobnych ogŁ 13.00 a.
10 arobnych ogł. 7JM>
5 drobnych ogL 4.80 A s g.

Za każdy wyraz dodatkowy, dopłaca sta *

_______________________________________________________________________________________________________________________________________ I
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